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Szósta konferencja 


na Krem'u 
MOSKWA (PAP). W dniu wczo 
rajszym 0 godz. 18 czasu moskżew 
skiego minister spraw zagranicz. 
nych ZSEB Mołotow przyjął przed 
stawiac państw zachodnich 
specjalnego wysłannika ministra 
Boevina — Robertsa, ambasadora 
USA Bedsli Smitha i ambasadora 
Francji Chatsigneau. Konferencja 
trwała 3 4 pół godzimy, 
Przedstawiciele państw zachod. 
nich odbył) następnie w gmachu 
ambasady brytyjskiej naradę, w 
czasie której opracowali sprawo- 
zianie d'a swych rządów. 


JEDOZOLIMA (SAP), — Komuni- 
kat żydawski z poniedziałku donosi 
o trwających nadal atakach arab- 
skich na pozycje żydowskie w Jero- 
zolimie. 

Artyleria egipska weszła do akcji 
w Yahla na południe od Jerozolimy. 
Została jednak zmuszona do zamilk- 
nięcia przez działanie baterii żydow- 
skich. 

W poniedziałek o godzinie czwar” 
tej rano Legion Arabski zaatakował 


ma m r "FK 


PO STRUN 


uda się minister finansów Francji - Reynaud 


PARYŻ (PAP). W tutejszych Ko- 
łach politycznych w dalszym ciągu 
krążą uporczywe pogłoski, że mini- 
ster finansów Reynaud we wrześ- 
niu uda się do Stanów Zjednoczo- 
nych. 

„Humanite* podkreśla, że podróż 


JL: 


du, inspirowanej 
Białego Domu. 
Reynaud — stwierdza - pismo 
złoży prawdopodobnie w Waszynńg- 
tonie sprawozdanie z przebiegu 
„marshallizacji Francji“, oraz otrzy 
ma nowe instrukcje w sprawie dal- 


i kierowanej 


zjszym czasie 


efektownych walk © 
zwyciestwo na igrzyskach olimpij- 
skich były regaty sześciometrowej 
klasy, 

Na zdjęciu szwedzki „Ylliam VII* 
na pełnych żagiach. 


Jedną z 


należy oczekiwać no- 
wej dewaluacji franka. 

Stosunek franka do dołara ma 
być ustalony w wysokości 340 fran- 
ków za jednego dolara. 


Obecny oficjalny kurs dolara wy- 
nosi 219 franków. Na wolnym ryn- 


Trybunał żydowski 
sądzi 2 mytyjczyków 


ta mieści się w ramach polityki rzą 


Walki w Jerozol 


Arabowie i Egipcjanie prowokują 


szej polityki walutowej rządu fran- 
cuskiego. 


W kuluarach Zgromadzenia Naro- 
dowego podkreśla się, że w najbliż- 


„BAłASZAM 


imie trwają 


dzielnicę Szeik Dżarrah w Jerozoli- 
mie. 
W nocy oddziały żydowskie na gó- 


Pismo delegacji omerykańskiej 
rze Scion odpierały bez strat wła”| WARSZAWA (PAP). — Delegacje 
snych natarcia nieprzyjaciela, isp : LRA 

Nad ranem droga z Jerozolimy do | młodzieży Ameryki Łacińskiej i Sta- 
Tel Avivu ostrzeliwana była przez |nów Zjednoczonych, biorące udział 
Arabów ż pozycji położonych Na w Międzynarodowej Konferencji 
ojej wola od Erai d ae aisn Młodzieży Praeującej, wystosowały 
ŁYSE i ‘|do Związku Młodzieży Polskiej pi- 


ONZ Jerozolimie, s 
smo następującej treści: 


Komunikat Rady Narodowej Tow. Przyjaźni Amerykańsko - Radzieckiej 
Z W z e, 


Rzad St. Ziednoczonych na złej drodze 


` Głędna” qolityka antyradzieckich posunięć w okresie 
rozmów dyplomatycznych w Moskwie 


NOWY JORK (PAP). — W związ* 
ku z porwaniem przez organizację 
terrorystyczną w Stanach Zjednoczo 
nych obywateli radzieckcih Kosien- 
kiny i Samarina, Rada Narodowa 
Towarzystwa Przyjaźni Amerykań- 
sko_Radzieckiej ogłosiła komunikat, 
w którym stwierdza, iż jest wysoce 
niepokojącym objawem, że rząd USA 
jawnie prowadzi konszachty z anty- 
radziecką organizacją terrorystyczną, 
w chwili kiedy w Moskwie toczą się 
decydujące rozmowy dyplomatyczne. 

Komunikat stwierdza dalej, że po- 
stępowanie rządu USA stanowi po- 
gwałcenie prawa miedzynarodowego, 
oraz dowiodło. że Stany Zjednoczone 
stały się „miejscem spotkań“ orga" 
nizacji i ugrupowań antyradzieckich. 

Tolerowanie tych organizacji, pod 
kreśla komunikat, jest sprzeczne z 
umową, zawartą w swoim czasie mię 
dzy prezydentem Rooseveltem a mi- 
nistrem spraw zagranicznych Zwią- 
zku Radzieckiego Litwinowem. 

W myśl tej umowy rządy Stanów 
Zjednoczonych 1 Związku Radzie- 
okiego zobowiązały się nie tolero- 
wać propagandy, skierowanej prze- 
ciwko jednemu z tych państw. 

Na zakończenie Rada Narodowa 
Towarzystwa Przyjaźni radziecko” 
amerykańskiej zwraca się z apelem 
do rządu USA, aby zmienił swój sto 


sunek do Związku Radzieckiego oraz | amerykańskie do energicznego prze- 
zacieśnił z nim współpracę pokojo* | ciwstawienia się antyradzieckiej pro 
wą. pagamdzie, uprawianej przez niektó- 
Jednocześnie wzywa społeczeństwo lre pisma amerykańskie, 


p 


od ścista straża policii 


ku ma być również natowanuy funt 
szterling, co równoznaczne jest z 
jego faktyczną dewaluacją. 


iwo wan. bk o 


prate w odbudowie Polski: 


do Związku Młodzieży Polskiej |, 


„Drodzy Przyjaciele! Delegacje 
Ameryki Łacińskiej i Stanów Zjed 
noczcnych Ameryki Północnej prag- 
ną wyrazić podziękowanie młodzieży 
pelskiej, która wniosła tak wiele 
pracy i cntuzjazmu do zorganizowa* 
nią Międzynarodowej Konferencji 
Młedzieży Pracującej. 


Deświadczenia, mabyte w toku 
Konferencji z młodzieżą pracującą 
całego Świata, stanowią źródło siły, 
która dopomoże nam w znacznym 
stopniu w walce o pokój I demokra- 
cję w naszych krajach. 


Delegaci Ameryki Łacińskiej i Sta- 
nów Zjednoczonych pragną wykazać 
solidarność z polską młodzieżą, zgła* 
szając ochotniczo pracę w 
odbudewy w Polsce. 


oskarżonych © Szpiegostwo 

JEROZOLIMA (SAP) W ponie- 
działek rozpoczął się przed Trybu- 
nałem żydowskim w Jerolimie pro 
ces dwóch brytyjczyków: Williama 
Hawkinsa oraz Fredericka Sylve- 
stera byłych pracown*ców brytyj- 
skiego towarzystwa elektrycznego 
w Jerozolimie. 

Obaj Anglicy zatrzymani zosta- 
| wraz z trzema swoimi kolegami 
przez organizację Irgun Zwei Leu- 
mi a następnie przekazani wła- 
dzom Izraela. Brytyjczycy oskar- 
żeni są o szpiegostwo. 


Potworne zbrodnie 


policji gen. Franco 


LONDYN (SAP). Ambasador 
brytyjski w Madrycie został upo- 
ważniony przez swój rząd do zba- 
dania sprawy mordów, dokona 
nych przez policję frankistowską 
Asturii. 

Policja gen. Franco - została 
oskarżona. -przez hiszpaństcą partię 
socjalistyczną o spalenj1 żywcem 


Uważamy, że udział północnej i po|22 robotników w wiosce Langreo 


łudniówej amerykańskiej brygady w 
pracy w Polsce wywrze niemały 
wpływ na ruch młodzieżowy w na- 


szych krajach. 


leży w szpitalu Kosienkina 


MOSKWA (PAP). Nowojorski ko- 
respondent Agencji Tass komuni- 
kuje, że prasa w Stanach Zjedno- 
czonych starannie przemilcza fakt, 
iż znajdujące się obecnie w szpitalu 
nauczycielka szkoły radzieckiej w 
Nowym Jorku — Kosienkina pozo- 
staje pod ścisłą strażą i kontrolą 
policji amerykańskiej. 


Podawane przez dzienniki rzeko- 
me oświadczenia Kosienkiny nie 
mają żadnej wartości, ponieważ są 
one składane za pośrednictwem po- 
ficji i agentów amerykańskiego wy- 
wiadu. Od organów tych zależą rów 
nież całkowicie dalsze losy Kosien- nalizówanego przemysłu węglowego 
kiny. w Wielkiej Brytani używają nie- 

W sali, w której leży chora, peł- |żwykłych sposobów walki z górni- 
nią bez przerwy dyżur dwie poli-|kami, domagającymi się poprawy 


le sześciu agentów, a przy wejściu 
do szpitala stoją posterunki poli- 
cyjne, 

W czasie odwiedzin chorej w dniu 
13 sierpnia przez wicekonsula ra- 
dzieckiego — Czepurnyha przy łóż- 
ku Kosienkiny stali główny inspek- 


LONDYN (PAP). Władze znacjo- 


Konferencia dunajska odrzucia pretensi 


Włoch, Belgii i Grecji 


Rządy grecki, włoski 1 belgijski 
wystosowały do Konferencji Dunaj- 
skiej żądanie, aby ich państwom za- 
gwarantowano prawa, jakie im za” 
pewniała konwencja z roku 1921. 


Sekretarz generalny Konferencji 
Dunajskiej referował te oświadcze* 
nia ną zebraniu poniedziałkowym. 


Zebrani siedmiu rłosami przeciw” 
ko trzem odrzucili propozycje francu 
sko.amorykańską, aby tekst wyżej 
wspomnianych trzech deklaracyj zo 
atał rozdany jako podstawa później- 
szych dyskusji. 


Minister Wyszyński podkreślił, że 


kwestią udziału Grecji, Włoch i Bel- rozstrzygnięta negatywnie przez Kon 
gii w statucie dun+ skim została już | ferencję. 


Swoboda religijna w Czechosłowacji 


Kościół mie może być jednak narzędziem 
obcej polityki ESS sasz c eea 


sprawy polityczne, oraz aby kościół 
stał się narzędziem obcych interesów 

PRAGA (PAP), — W  wygłoszo” |skierowanych przeciwko. Czechosło- 

nym w Kromieryżu przemówieniu, | wacji. 

wicepremier tow. Fierlinger podkre-| Państwo zapewnia ochronę każde- 

Śliłł że swoboda przekonań religij |go obywatela — świeckiego, lub du- 

nych jest w dalszym ciągu jedną z chownego — jeśliby stał się on ce- 

podstaw prawnego ustroju państwa 

czechosłowackiego. 


lem ataków ze strony kościoła za 
Jednakże państwo mie może dopu“ 


przynależność partyjną, lub przeko” 
nania polityczne, 


agentów. 


w górnej Asturii. 


Gen. Clay 


nie zmieni poliiyki 
BERLIN (PAP). Na konferencji 
prasowej we Frankfurcie n/Me- 
nem amerykański gubernator woj- 
skowy gen. Clay oświadczył, że nie 
zamierza zmieniać polityki, prowa 
dzonej dotąd w Niemczech Zacho. 


cjantki, w pobliżu znajduje się sta- jtor policji — Ledden oraz jeden = dnich. 


Zaznaczył on, że nadal dążyć bę 


Na sali znajdowały się ponadto | dzie do utworzen'a państwa zachod 


dwie policjantki. 

Rozmowa wicekonsula s chorą 
trwała zaledwie około minuty, po- 
czem zostałą przerwana przez in- 
spektora Leddena. 


Angielskie metody walki 
$trajkujących robotników oddaje się pod sąd 


bytu warunków pracy. 


nio-niemieckiego. 


Partia Venizelosa 


przeciwko Tsalderisowi 


RZYM (PAP). Agencja Wolnej 
Grecji komunikuje, że wieeprze- 
wodniczący partii liberalnej 
Venizelos wystąpił publicznie przem 
ciwko współpracy jego partii Z po 


Strajkujących robotników *oddaje | pulistami, na których czele stol wi 


się pod sąd, który skazuje ich na 
pokrycie szkód finansowych powsta 
łych ma skutek strajku. 

W miejscowości Chorley, w Za- 
głębiu węglowym Lancaster odbyła 
się sprawa sądowa przeciwko 90 gór 
nikom, Którzy strajkowali w kopal- 
ni Coppull. 

Według aktu oskarżenia kopalnia 
poniosła na skutek 4-dniowego straj 
ku straty w wydobyciu węgla w 
wysokości 7 tys. fun, sterlingów. 

W akcie tym stwierdzono rów- 
nież, że górnicy złamali kontrakty 
pracy przystępując do strajku. 

Górników  skazonmo 'na pokrycie 
części tej sumy z własnych zarob- 
ków. 

Wyrok ten wywołał olbrzymie o- 
burzenie wśród brytyjskich mas ro- 
botniczych. 

Szczególne rozgoryczenie wśród 
robotników wywołał fakt, że z o^ 
skarżeniem wystąpiła rada węglo- 
wa, stojąca na czelę pierwszego ze 


znacjonalizowanych przemysłów bry|gi Armanda Salacręu na 


tyjskich. 


cepremier Tsąldaris. 


jradzieckiej misji  połitycznej 
w Wiedn'u 
WIEDEŃ (PAP). Rząd radziecki 
zamianował przedstawicielem poli- 
tycznym Związku Radzieckiego w 
Austrii — M. Koptiełowa. 
Dotychczasowy szef radzieckiej 
misji politycznej w Austrii został 
przeniesiony na inne stanowisko. 


Armand Salaerou 
o Kongrese Imte'cytualistów 
PARYŻ (PAP). Francuskie cza 
sopismo teatralne „Opera“ opubli. 
kowało artykuł znanego, dramatur 
temat 
we 


Kongresu  Imtólekiuai'stów 


Robotnicy podkreślają, że gdyby | Wrocławiu. 


w zarządach przemysłów upaństwo= 


wionych znaleźli się ich przedstawi- | stów i autorór 


ciele, to w żadnym wypadku nie 
doszłoby do niesłychanych wyro- 
ków, skazujących robotników za to, 


że ośmielili się strajkować w walce francuskiego będą zawsze 


o sweje prawa, 


Po wymienieniu wybitnych arty 
w francuskich, którzy 
wezmą udział w Konsres'e, Salaca 
roù podkreśla, że „ludzie teatru 
obecni 
tam, gdzie walczy się o pokój.“ 
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POSIEDZENIE 


Progran 


M. R. N. 


KURIER POPULARNY, 


skich mwestycji uchwalony 


Nowe zasady przycziału mieszkań na ohszarze Łodzi 


Wczoraj 
pierwsza po feriach 
plenarna Miejskiej Rady Narodowej 
w Łodzi. Na wstępie odczytano ko” 
munikat o odwołaniu przez kluby 
niektócych radnych * na ich miejsce 
zaprzysiężono nowych. Z ramienia 
PPS fadnymi zostali: tow tow. Józef 
Kieler, Tadeusz Soltan i Stanisław 
Trzciński, z ramienia org, młodzie” 
żowych — "Tadeusz Wojciechowski, 
zaś z ramienia ORZZ — tow. tow. 
Piotr Collik i Włsdysiaw Matula. 

Nacz. biura MRN, Wysznacki do. 
niósł, iż powołana została przy Rar 
dzie komisja planowania dla opra“ 
cowania programów inwestycyjnych 
na r. 1949, że powstała przy Okr, 
Urzędzie Likwidacyjnym komisja 
dla przekazania miastu niektórych 
obiektów poniemieckich na cele u- 
żyteczności publicznej oraz, że z Ko” 
munalnego Funduszu Zapomożowo- 
Pożyczkowego miasto uzyskało 452 
mil, zł ns pokrycie niedoboru budże- 
towezo za r. 1948, 

Dyr. tow. W. Gralińskd udzielił z 
kolei z ramienia władz miejskich od 
powiedzi na interpelacje odnośnie 
wymiaru czynszu od lokali użytko- 
wych. 

Następnie prezes MRN, tow. An- 
drzejak zakomunikował Radzie, iż do 
prezydium wpłynęło od Zw, Młodzie 
ży Polskiej pismo, wnoszące o 

przyznanie nagród dla junaków 
z łódzkiej brygady „Służba Polsce", 
którzy odznaczyli się podczas pracy 
w porcie szczecińskim, osiągając 400 
proc. normy. Na cel ten Rada uchwa 
lila wyzsygnować 100 tys. Zł 

Szybko radni miejscy załatwili na- 
stępnie szereg spraw, znajdujących 
się na porządku dziennym. M: in. 
przyjęto nowy regulamin oplat ad. 
ministracyjnych, analogiczny do re“ 
gulaminu, obowiązującego w urzę“ 
dach państwowych, uchwalono jed" 
norazową 50 tys. subwencję na pro” 
pagandę kultury fizycznej, zdecyd0- 
wano zlikwidować Dom Kalek i 
Chronicznie Chorych przy ul. Sár- 
mackiej i połączyć go z drugim za- 
kładem podobnego typu, wreszcie 
powzięto postanowienie, upoważnia” 
jące Zarząd Miejski do starania Się o 
przyjęcie na własność przez miasto 
dzierżawionych na Dolnym Śląsku 
kamieniołomów w Czernicach. 

Osią dalszych obrad stały się 


Problemy inwestycyjne 
Referowali je członkowie komisji pla 
nowania przy MRN. 

Jak wiadomo, Rada Państwa zle“ 
ciła samorządowi łódzkiemu opraco 
wanie programu inwestycyjnego na 
r. 1949 w ramach limitów, wynoszą- 
cych 703 mil. zł, Niezależnie od tego, 
ze względu na starania miasta © por 
większenie tych kredytów, 
nadzorcze zgodziiy się na Opiacowa* 
nia przez Łódź wielkiego programu 
inwestycyjnego, który byłby wyra” 
zcm póstułatów miasta. 

Plan ten, zamykający się kwotą 2 
i pół miliarda zł referował właśnie 
inż, Piekut podkreśsiając, iż projekty 
opracowane zostały przez fachowców 
pod kątem widzenia hierarchii po- 
trzeb i celów oraz realności wyko» 
nania, Są to plany na dalszą metę, 
które winny być zrealizowane jeżeli 
— rzecz jasna — będą po temu mor 
żliwości finansowe. 

Tzw. mniejszy plan inwestycyjny, 
w ramach limitów rzągłowych, który 
będzie podstawą budzetu nadzwy” 
czajnego Łodzi na r. 1949 — refero- 
wał nacz. Zółtaszek, Wyjaśnił on, że 
Rada Państwa zgodziła się na to, aby 
limity były przekroczone o 15 proc. 
Ale niczałeżnie od przyznanych Ło” 
dzi 702 mil. zł szmorządzpragnie bud 
żet inwestycyjny zbudować również 
na wiasnych środkach finansowych, 
uzyskanych z oszczędności, Miasto bę 
dzie mogło dopłacić na te cele 601 
mil. zł. W ten sposób program inwe- 


>~ 
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Dziś już historią Palestyny 
Zapołnić można wiele tomów. 


To prawda — „ziemia obiecana”, 


Lecz niewiadomo komu.. 
W, BOR. 


wieczorem «odbyła się| stycyjny, 


wiadze; 


który pójdzie do Rady 


letnich sesja! Państwa do zatwierdzenia, będzie za 


| myka? się sumą 1 miliarda 305 mi 
licnów zł. 

Po referatach wywiązała się dy* 
skusja nad poszczególnymi większy- 
mi pozycjami planowanych invzesty* 
cji (do omówienia których jeszcze 
powrócimy). 

M. in. radny Grycuk wysunął de- 
zyderat, aby umieścić w programie 
pozycje na studia nad problemem 
zaopatrzenia Łodzi w wodę 

z Pilcy i Niebieskich Źródeł. 

Prezydent Łodzi, tow. E. Stawin' 
ski, który zabrał głos, oświadczył, 
iż sprawa ta jest od dawna najwięk= 
szą troską Samorządu. W minimal- 
mym programie inwestycyjnym prze 
widziano wiercenia 4 tudzien głębi- 
nowych, ponieważ na dobę spożycie 


tys. m sześć., licząc po 80 litrów wo- 
dy na mieszkańca. Do planu 6-letnie 
go wstawiona będzie pozycja na stu- 
dia nad kwestią sprowadzenia do Ło 
dzi wody z Pilicy i Niebieskich Źró- 
deł. Jednak trzeba pamiętać o tym, 
iż jest to inwestycja na skalę ogólno 
krajową, gdyż wybudowanie rurocią- 
gów pawinno pochłonąć 7 miliardów 
złotych. 

Dalej prezydent oświadczył co na- 
stępuje: 

— Limity rządowe daleko oibie- 
galą cd naszych zamierzeń, ale to 
nie powstrzymuje nas od Ssizrań w 
kierunku zwiększenia kredytów dle 
naszego miasta, chociaż z drugiej 
strony liczyć się musimy z miożliwo- 
ściami rządu. 

Zagadnienie wody dla Łodzi, jak i 
inne, nie są takie proste. Nie wy- 


wody w Łodzi wynosić powinno 30 starczy bowiem zwiększyć zaczerp, 
A W R 0 A OH 


Planowa gospodarka funduszami 


przeznaczonymi na akcję socialna 


W najbliższym czasie nastąpi re- 
organizacja oraz rozbtidoya fundu- 
szu socjalnego na terenie poszcze- 
gólnych ministerstw, przedsiębior 
stw państwowych i w samorządzie 
terytorialnym. 

Reorganizacja wzorowana będzie na 
doświadczeniach min. przem. i han- 
dlu w podległych mu przemysłach, 
gdzie fundusz ten funkcjonuje 
sprawnie. 

Planowana reorganizacja zmierza 
do: 

1) Wydziełeńia z poszczególnych 
budżetów sum przeznaczonych na 
akcję socjalną w jedną całość. 

2) Określenia ich globalnej wy- 
sokości na 5 proc, w stosunku do 
funduszń plac. 

3) Określenia rozdziału funduszów 
gocjelnych na poszczególne akcje 
oraz 

4) Wprowadzenia czynnika spó* 
ieczno - zawodowego do gospodarki 
funduszami socjalnymi, 

Do tej pory, z wyjątkiem min. 
przem. i hańdlu i podległych mu 
przemysłów, fundusze na akcje S0- 
cjalne rozmieszczone były w budże 
tach pod różnymi pozycjami m. 
in. jako fundusz „zapomóg 1 na- 


poszczególne resorty, dyrektorów 
przedsiębiorstw i samorządowców 
w sposób nie regulowany planowo. 

Obecnie, planuje się połączenie 
tych "środków w jedną całość nv. 
„Fuduszu Socjalnego“ i ustalenie 
ich rozdziału następująco: 

10 proc. na zapomogi dla pracow- 
ników, 20 proc. na nagrody, 30 proc. 
dla pracowników kas samopomocy 
na kapitał pożyczkowo = zapommogo- 
wy i rezerwy, oraz 40 proc. na róż- 
ne rodzaje akcji socjalnych, jak o- 
pieka nad matką i dzieckiem (żłob- 
ki, kolonie, stacje opieki nad mai- 
ką i prewentoria) wczasy, stołówki 
i konsumy, wyposażenie kulturalno- 
oświatowe w zakładach pracy, ak- 
cja kulturalno = oświatowa i spor- 
towa, oraz higiena pracy. 

Dzięki zamierzonym zmianom fun 
dusz na akcję socjalną będzie gos- 


podarowany planowo z Udziałem 
czynnika zawodowego i obejmię 
swoim zasięgiem szerokie rzesze 


pracowników państwowych, samo- 
rządu i innych przedsiębiorstw. 

W dalszej przyszłości projektuje 
się rozszerzenie tej akcji równieź na 
spółdzielczość i przemysł prywatny, 
przy czym rozmowy w tej sprawie 


gród”, „fundusz żywnościowy” itp. |są już prowadzone z zainteresowa- 


rozdzielane 


OZMOWA toczy. się na temat 
działalności podżegaczy wojen 
nych. Uczestnik dyskusji wskazuje 
na histerię prasy, kapitalistycznej, 
na celowe podniecanie nastrojów i 
dowodzi, że imperialiści nie mają 
dziś realnych możliwości wywoła- 
nia nowej wojny światowej. Pow= 
tarza przy tym te argumenty, któ- 
re — lepiej czy gorzej sformuło- 
wane =- znaleźć można w prasie 
demokratycznej naszego kraju. 

W pewnym momencie jeden ze 
słuchaczy mruga porozumiewawczo 
okiem í sciszonym nieco głosem 
przerywa: — Tak — między nami 
mówiąc, — wygląda to trochę ina- 
czej. Mówiąc „„irochę ' — chce pod- 
kreślić, że sprawa przedstawia się 
zupelnie inaczej... Mówiąc „między 
nami“ — daje wyraźnie do zrozu- 
mienia, że to co pisze się w, prasie 
— jest dobre dla łatwowiernych, 
dla „ciemnej masy“. Prawdę zna 
tylko pewna grupa ludzi wtajemni- 
czonych, która w swoim gronie nie 
ma potrzeby powtarzać opinii ogła 
szanych przez odpowiedzialne czyn 
niki polityczne. 

To chorobliwe mruganie pano- 
azy się niestety i wśród niektórych 
członków partii robotniczych. Będą 


pewnych warunkąch stogunkowo 


dyskrecjonalnie przez |nymi organfzecjami. 


poważne zjawisko. Wyrasta ono 
bowiem z podłoża drobromieszczań 
skich nawyków myślowych, które 
działalność polityczną przedstawia 
ją jako pewien system gry prowa- 
dzonej przez kliki f pojedyńczych 
ludzi, osłaniających sięna zewnątrz 
kłamliwą frazeologią. 
OŁTUŃSKIE  rezonerstwo i 
plotkarstwo wojska się i do 
partii robptniczych, Jeżeli przyj- 
miemy nawet, że nie jest to objaw 
świadomie organizowanej dywersji 
istnieje — mimo tego — duże nië- 
bezpieczeństwo wypaczania marksi 
stowskiej metody oceny zjawisk. 
Dla zwolennika rmrugania okiem 
najważniejsza jest plotka, Sprawa 
personalna i podniecania się dresz- 
lczykiem sensacji. Nie chce on wi- 
dzieć masowych zjawisk, kierowa- 
nych świadomie przez klasy Spo- 
łeczne ich polityczne reprezen- 
tacje. Przedwojenne przyzwyczaje- 
nia, stosowane przez państwa ka- 
pitalistyczne metody organizowa- 
nia opinii społecznej przenosi po- 
nad ten obraz świata, jaki ukazuje 


trzeba jeszcze myśleć o wybudowa- 
niu instalacji wodociągowych w do- 
mach, 


Ubóstwo i zacofanie 


Łodzi jest ogromne i potrzebny jest 
młbrzymi wysiłek, aby odrobić 150 
lat zaniedbań kapitalistycznej, rabun 
kowej gospodarki w naszym miescie, 

Prezydent wskazał następnie na 
dalsze truaności związane z žabu- 
kiem ulic czy eksploatacją gazowni. 


Potrzebne są kolosalhe fundusze. Na | 


szczęście — zakończył tow. prezy” 
dent — rząd coraz bardziej jnieresii" 
je się naszymi bolączkami, Teraz 
chodzi jeszcze o to, aby Rada Nato* 
dowa pomogła władzom miejskim w 
zdobyciu pomocy iinansowej i Toz- 
wiązaniu wszelkich trudności 

Po dyskusji MRN uchwaliła oby” 
dwa programy inwestycyjne w 
brzmieniu wn 
wania. 


Sprawy mieszkaniowe 

Na zakończenie obrad sesja MRN 
uchwaliła wniosek, upraszczający me 
tody przydzielania mieszkań przez 
Komisję Lokalową i władze kwate` 
runkcewe. Postanowiono, aby przy” 
działy wydawane były tylko na lo- 
kale wolne, pozostające do dyspozy” 
cji „Kwaterunku”, craz, aby pierw- 
szeństwo w uzyskaniu mieszkania 
mieli: 1) osoby bezdomne, 2) redziny 
mieszkające w fatalnych warunkach 
i 3) wszystkie inne osoby, posiadają” 
ce prawo do ubiegania się o lokal. 

Skład komisji lokalowej MRN po- 
większono w związku z tym do 6 
osób, które pracować będą w dwu 
kompletach. 


St. Gel. 


Prognoza pogody 


Rano miejscami m$listo. W cig- 
gu dnia dość pogodnie. 

Maksymalna temperatura dniem 
od plus 20 stopni do plus 28. 
Słabe wiatry, przeważnie z kierun= 
ków południowych. 


nej zadał sobie trud odcyfrowania 
krążących po kraju bredni, przeka. 
zywanych systemem  łańcuszko- 
wym z ust do ust, natknąłby się 
niejednokrotnie na ludzi, którzy zu 
palnie ma serio zgłaszają przynale- 
źność do (nteligencji i uważają się 
za wyrobionych politycznie... 
UWIM pisał kiedyś o miesz- 
czanach, którzy nie potrafią 
czytać gazet i szukają w nich jè- 
dynie sensącji i bzdury rynsztoko- 
wej. Poeta mówił wówczas o „wy- 
pchańnych, wzdętych papierowym 
zakalcem głowach”. Dziś tego ro- 
dzaju pożywki w prasie jest dla 
tych głów na szczęście niewiele. To 
też łapczywie chłoną one wieści 
rozpuszczane przez mrugających; 
„papierowy zakalec”, którym żywi 
ła ich sanacja zamieniają na zaka- 
iec polityczny”, którym żywi ich 
reakcja rodzimąa | zagraniczna. 
Klasie robotniczej i jej partiom 
rewolucyjnym obce są metody gie- 
rek i „siucht' politycznych. Pro- 
gram marksistowski wyzmacza pro 
stą i jasną drogę działańia. Dla 


się po dokonaniu oceny układu sił |każdego członka partii najważniej. 


klasowych i po nakreśleniu marksi 
stowskiej perspektywy rozwojowej 
To bowiem, co mówi partia mar- 


oni mrugać przy każdej sprawie, |ksistowska jest dla niego zbyt pro- 
niezależnie od tego, ile na jej temat |ste, zanadto przejrzyste i co naj- 
wiedzą i jakie jest stanowisko ich |ważniejsze — zbyt zobowiązające. 
władz partyjnych. Możneby — pi-|A mruganie jest przecież takie 
sząc o tym „tuieku nerwowym“ — |„efektowne* i „ciekawe”, „bawi“ 
poprzestać na satyrycznym felieto |i do niczego nie zmusza. Można się 
nie czy humoresce, gdyby istotnie |nim popisywać, udając dobrze po- |personalne. 
był to tylko śmieszny, niewiele zna |iiformowanego, 
czący „tiok“, W istocio jest to w|znawcę stosunków. 


wtajemniczonego 


8ze gą ideologiczne i taktyczne sfor 
mułowania, zawarte w uchwałach, 
A w uchwałach tych nie ma miej- 
sca na „sensacje, czy nieoczekia 
wane decyzje”. Jedynie dokładna 
analiza stosunków panujących w 
kraju i w świecie wyznacza tempo 
walki, a nie — jakby tego chcelf 
amatorzy mrugania — rozgrywki 


w 


Nie znaczy to, aby w ustroju 


Gdyby badacz głupoty. politycz. iska zmian personalnych na od- 


igsków komisji plano- | jak 


| 


nie we włanych szeregach 
demokracji ludowej nie było zjawi nych, 


z Prasy 
0 trwały pokój 


Czasopismo „O trwały pokój, o de- 
mokrację ludowa", organ Komitetu 
Informacyjnego 9 partii komunisty- 
cznych i robotniczych, wysuwa w 
Nr. 15 na czoło swoich zainteresowań 
2 sprawy: 1) zagadnienie konsolido- 
wania się obozu  demokratycziego 
oraz 2) osłągnięcia gospodarcze w 
ZSRR i krajach demokracji ludowej. 


Czynnikiem, mobilizującym i kon- 
solidujacym obóz pokoju i demo- 
kracji, jest ieninowska zdolność do 
samokrytyki w partiach komunisty 
cznyeh i robotniczych, ujawniająca 
się w związku z kryzysem w KPJ. 
Zbrodnicze napaści rzeczników Im. 
perializmu anglosaskiego na przy- 
wódców klasy robotniczej w pań- 
stwach kapitalistycznych przyczyni 
ły się również do wzmocnienia Sił 
| obozu demokracji. Stwierdza to ar- 
tykut wstępny, w związku z reakcją 
klasy robotniczej na zamach doko- 
nany na przywódcę robotników 
włoskich, Togliatti'ego. 

Wszystkie partie komunistyczne 
przyjęły słowa tow. Stalina, skiero- 
wane po zamachu na Togliatti'ego 
do Włoskiej Fartii Kormaunistycznej, 
j j wielkiej tros 
ruch robotniczy 

w. — stwierdza ar- 

ny. zana iroska jest 

zachaja do wzmożsnia walki z reszt. 
kami faszyzmu, walki o skupienie 
wszystkich sił postępowych we 


wspólnym, obozie socj tve 


11 


W artykuie pt. „Sukces narodu 
radzieckiego na froncie pracy“, omó 
wiony jest wzrest produxcji i stopy 
|życigwej w ZSRR i kończy się stwier 
dzeniem, że osiągnięcia w dziedzinie 
pdbudowy t rozwoju gospodarki są 
| rezultat bohaterskich wysiłków 
|mas prącujących, kierowanych przez 
Pariię Komunistyczna wodzem 
narodu tow. Stalinem na czele. 


eń 


em 


+ 
IL 


Dział ogólny i kronika przynoszą 
szereg ciekawych informacji o dzia- 
łalności partii komunistycznej w róż 
nych krajach. Na wyróżnienie zasłu- 
guje artykuł T. Pawłowa, prezesa 
Bułgarskiej Akademii Nauk, o u- 
dziale inteligencji w rozwoju demo- 
kracji ludowej w Bułgarii oraz arty- 
kuł Gian Carlo Pajetta o sytuacji we 
Włoskiej Parti Sccjaliśtyczńćj. Atl- 
tat twierdzi że „centryści*, którzy 
doszli na ostatnim Kongresie do wła 
dzy, nie stanowią grupy zwartej. To 
tez w miarę naprężenia się sytuacji 
we Włoszech rozwieje się mgła cen- 
trystowska i część przejdzie do obo- 
zu prawicy, a reszta, wraz z masa- 
mi pracującymi, szukać bedzie opar- 
cia w jedności, dając odpór rozbija- 
czom jednolitego frontu. (©, P). 


RUGANIE OKIEM 


Kołtuńskie rezonerstwe -Zakalec polityczny -Jawnie i szczerze 


wiedziainych stanowiskach, Każdo 
razowym miernikiem tych zmian 
jest jednak zawaze marksistów- 
ska ocena dokonana przez większość 
odpowiedzialną za. losy kraju. W. 
tych warunkach nie ma miejsca na 
dowolność į przypadkowość, na ko 
niunkturine układy, na sensacyjne 
wyskoki, 

ISTÒRIA walki klasy robotni 

czej uczy ponadto, że partie 
marksistowskie dążyły zawsze do 
ujawniania faktów i do, publiczne- 
go mówienia o nich. Działo się tak 
w okresach walki o władzę i po jej 
zdobyciu. Partie marksistowskie 
nia mają nie do ukrywania przed 
kiasą robotniczą, ponieważ repre- 
zentują jej interesy, wyrastają z 
nej i ani na chwilię nie chcą z nią 
tracić kontaktu. W ostatnich cza- 
sach dokonana przez Biuro Infor- 
macji partii robotniczych | komuni 
stycznych ocena działalności Komu 
nistycznej Partii Jugosławii jest te 
go najwyższym dowodem. 

Toteż stwierdzić należy, że nie 
ma ani jednego ważnego wydarze- 
nia, o którym klasa robotniczą nie 
by przez swoje partie informo- 
wana.I nfe może być inaczej. Ci 
zaś, którzy poza uchwałami i rezo- 
lucjami partyjnymi szukają seën- 
sącyjnych rozgryt personalnych 
wydają świsdectwo jedynie Swej 
głupocie politycznej. 

Waika z głupotą nie jest łatwa, 
ale właśnie dlatego trzeba ją pro- 
wadzić systematycznie — szczegól= 
partyj- 
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Antoni Pokorski 
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Dowód siły f 


TEREN „C“ TETNI ŻYCI 


Jeszcze kilkanaście miesięcy temu 
odwiedzenie Wrocławia nie należało 
do specjalnych przyjemności. Ponu- 
re, martwo miasto, na którym hitle= 
rowskie panowanie pozostawiło nie- 
zatarte piętno. Tak widzisł Wroc- 
ław przyjezdny. Z ukrywanym zdzi- 
wieniem słuchało się nowych miesz- 
kańeów Wrocławia, którzy wyraża- 
li syrapatie i przywiązanie do tego 
miasta ruin. Były to zresztą najzu= 
pelnej osobiste sugestie, ale wyda- 
wało się. że Wrocław nigdy się nie 
podźwignie, że nie zdoła go nic o- 
żywie. Mimowolii porównywało się 
Wrocław z Warszawą. Warszawa 
pełna tętniącego życia — Wrocław 
ciężki, trwający uparcie w martwo- 
cie, 

"Toteż zachwyty ludzi, którzy pier 
wsi zwiedzili Wystawę Ziem Odzy- 
skanych i wyrazili się o Wrocławiu 
z. entuzjazmem, wydawały się nieco 
przesadzone. Czy to możliwe, aby 
w przeciągu kilku miesięcy tak gru 
ntownie zmieniło się oblicze ogrom- 
nego miasta, aby nagle rozkwitło 
lam życie i pokryło świeżością brzy 
dotę zniszczeń? Trzeba było osobiś- 
cię to sprawdzić, skonfrontować z 
obrazem Wrocławia, jaki posiadało 
się w pamięci Jedyne to lekarstwo 
dla niedówiarków. 

Trzeba uczctwie przyznać, że nie- 
dowiarei: przez parę pierwszych go- 
dzin chodził po Wrocławiu 

„Z OTWARTĄ GĘBĄ", 
Tak się zapomniał w tej wędrówce 
Po ulicach, że dopiero drugiego dnia 
pojechał na samą wystawę. Było to 
więc zwiedzanie W.Z.O. od końca, 
ad t. zw. terenu ©. Bo, jak wszyscy 
Już chyba wiedzą, sama wystawa 
podzielona została na dwie części: 
teren A i teren B. Miasto nazwano 
Dół serio, pół żartem — terenem C. 

AM więc teren C zdumiał niedo- 
Niarka. Nim cokolwiek jeszcze obej 
rzał, zwrócił uwagę na ludzi, Jakże 
inni od tych, którzy przeszło rok 
temu apaiycznie trochę wędrowali 
ulicami, nie patrząc mijali wyrwy i 
ruiny, niedbale i bez gustu dekoro- 
wali wystawy sklepów. Wrocław 
zatętnił 
WSPANIAŁYM, BUJNYM ŻYCIEM 
Mieszkańcy jego z dumą Spogląda- 
ją na dzieło rak swoich, uśmiecha- 
ja się do każdego i opowiadają 9 
swych nowych osiągnięciach i Zza- 
miarach. 


Maniiestaja pracaiarega dhłopsfwa | 
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___ KURIER POPULARNY 


(Korespondencja własna z Wrocławia) 


W mieście zniknęły, jak za do. 
tknieęcjiem różdżki czarodziejskiej 
wszystkie najbardziej rażące, naj- 
brzydsze rzeczy. Ulice oczyszczono 
z gruzów, chodniki wyrównano, — 
Większość ruin rozebrano całkowi- 

SSA ZZA 


Ogólny widok 


cie lub częściową, aby nie groziły 
niebezpieczeństwem i nie straszyły 


wszelki ślad po nim zaginął. 


warowy kusi pięknóm swych Wy- 


staw, Takich miejsc nowych, mi. |wa, jeszcze raz sięgnął 


Na|pomysiów w urządzeniu poszcze. 
powstałym placu mienią się kolo- |góltych pawilonów oraz bogactw: 
rowo kwietniki, a obok Dom To. eksponatów. 


Niedowiarek, o którym była mon 


„O brażalscy' 


W ciszy mojego kawaierskiego 
żywota rozmyślam często, zacri 


czytelnicy, o tym nieśmiertelnym 
aforyźmie Krasickiego, który nie 
mając na myśli bynajmniej cno» 


ty kobiecej, powiedział, że jeżeli 


pamięcią |ota jest prawdziwa — to krytyk 


łych dla oka i przeobrażonych do |wstecz, gdy wchodził na obecny te. |się nie boi, 


Wystawy Ziem Odzyskanych. 


niepoznania jest we Wrocławiu bez 
liku. Nie dało się naturalnie usu- 


upiornym wyglądem. Jak grzyby |nąć wszystkich zniszczeń. To jed- 


po deszczu wyrosły pigkne skłepy 
i magazyny. . 

A przede wszystkim ożył i na- 
brał wspaniałości ogromny budy. 
nek przy ul. Świdnickiej, najwięk. 
szy chyba obecnie Dom Towarowy 


nak, co zostało zrobione zdumiewa, 
bo trzeba było widzieć miasto rok 
temu, aby ocenić różnicę. 
Dozuawszy tak silnych wrażeń 
w. Samym mieście, stwierdziwszy z 
radością, i dumą prawdę hasła „by 


w Polsce. Budynek tkwił w pamię. |liśmy i jesteśmy“, udajemy się na 


ci jako niegdyś jedno ze straszydeł 
Wrocławia. Kolos ten zionał rok te 
mu wyrwami muru, sypał się i pa- 
trzył ponuro oczodołami okien na 
resztki obrzydliwego pomnika Wil 
kelma I. Pomnik był równie potęż. 


zwiedzenie wystawy. 

Q wystawie wiele się już mówiło 
i pisało, Jeżeli ktoś sam jeszcze nie 
widział, to zna z fotografi; i opo- 
wiadań 


PIEKNO I LEKKOŚĆ 


ny i ciężki jak buta niemiecira, Dziź |iglicy, doskonałość i różnorodność 


Przepisy o lokal 


mni 


ren W. Z, O. Rok temu na ogrom 
nym obszarze panowała dosłownie 
niemal puszcza. Drzewa, krzewy i 
chwasty zarosły wszystko, co mo- 
gło być pięknym parkiem, Resztki 
pogiętych szyn tramwajowych, 
zwoje drutu kolczastego i kikuty 
jakichś posągów walały się w gęst 
winie. Z budynków widziało się ty! 
ko resztki kolumn oraz szkielet 
wielkiej kopuły, w której obecnie 
mieści się Hala Ludowa. Hala 
Czterech Kopuł porozbijana zresz- 
tą okropnie ginęła wśród drzew. 

Jak wszystko to wygląda dziś, 
już wiecie. Wystawa stanowi wspa 
niały, niezniszczalny 

DOWÓD SILY I BOGACTWA 
Polski na Ziemiach Odzyskanych. 
Niezliczona ilość dokumentów hi- 
storycznych została tu zgromadzo- 
na i przemawia do zwiedzających 
w Sposób nie wymagający komen- 
tarzy. Dokumenty te powinni przej 
rzeć wszyscy niedowiarkowie Świa- 
ta, wszyscy t, zw. politycy, którzy 
usiłują nagiąć rzeczywistość do 
swych brudnych interesów. Rze. 
czywistości, którą ogląda się na W. 
Z, O. nie potrafi nikt zadać klamu. 

Prócz tego wystawa jest dowo- 
dem kultury i to jakiej! Jest nje- 
szablonowe, ciekawa nawet dla lai. 
ków mimo, że zagadnienia porusza. 
ne w poszczególnych działach są 
poważne i poważnie traktowane— 
Wystawę tworzyli, bez przechwa- 
tek, wielcy artyści, architekci, Spo- 
łecznicy — na miarę największą. 

B 


lużhowyoł 


zostały uchylone specjalnym dekretem 


Duże wrażenie wywarła wiado- 
mość, która nadeszła wczoraj do 
Łodzi o tym, iż dekretem Rady Mi- 
nistrów uchylone zostały wszystkie 
dotychczasowe przepisy, dotyczące 
tzw. „lokali służbowych. 


Z dniem 1 września rb, zlilewido 
wane zostaną ma podstawie fego de 
kretu dwie bolączki, które dotych- 
czas gmatwały sprawy lokalowe o- 


5 września — dożynki w całej Polsce 


"W dniu 6 września przypada IV|miejskie zespoły artystyczne, W ra= 


rocznica ogłoszenia dekretu PKWN 
o reformie rolnej w Polsce. W prze 
de dniu tej rocznicy w niedzielę, 5 
września na terenie całego kraju zor 
ganizowane zostaną dożynki — zgro 
madzenia pożniwne. W tym roku nie 
bedzie dożynek regionalnych, ani po 
wiatowych. Natomiast w każdej gmi 
nie odbędą się obciicdy dożynkowe 
mobilizujące masy chłopskie wokół 
zagadnień politycznych i gospodar- 
czych, przypominające w dniu świę- 
ta dożynkowego znaczenie dziełą re- 
formy rolnej, zapoczątkowane dekre 
tem PKWN o reformie rolnej, 


„Reforma rolna dała chłopom zie- 
mię, a spółdzielczość zapewni im do 
brobyt*,— oto jedno z naczelnych 
haseł tegorocznych obchodów dożyn 
kowych w kraju. Gminne zgromadze 
nia poźniwne staną się przy udziałe 
ńdeiegacji robotniczych, powszechną 
manifestacją mas chłopskich na rzecz 
demokracji ludowej, umocnienia so- 
jaszu robotniczo.chiopskiego, przy» 
jaźni Polski ze Związkiem Radziec- 
kim i z państwami demokracji ludo 
wej. Obchody te przyczynią się de 
zmobilirowania szerokich mas chłop 
stwa pracującego, do waiki z cic- 
mertami kapitaNstycznymi na wsi. 


Obchody dożynkowe stanowić bę: 
dg manifestacje pracującego chłop. 
stwa. które w dniu swojego święta 
łączyć sie będzie z 081 
pami robotniczymi, 
wspóludziału 


s 


zapraszając. do | wiedź Księg 
fnbryczne orkłestry íj nr 14, 


mach obchodów dożynkowych w cą 
łym szeregu gmin nastąpi otwarcie 
nowych placówek kultauralno-oświa 
towych i gospodarczych, wręczane 
będą odznaczenia przedownikom pra 
cy na wsi i zasłużonym działaczom 
społecznym. 


Fabryki 


sób zamieszkałych w domach służ- 
bowych. Pracownik, który takie mie 
szkanńie otrzymał od zatrudniającej 
go instytucji, stawał się jednocześ- 
nei miewolnikiemm tego mieszkania, 
bowiem z chwilą utraty pracy — tra 
cit też mieszkanie, a niekiedy -"Troz- 
wiązanie umowy o pracę i utrata 
mieszkania spowodowana była ko- 
niecznością redukcji. 

Drugim zagadnieniem, wiążącym 
ẹz lokalami służbowymi, to kwe- 
ich zagęszczenia, Wiele urzędów 
instytucji otrzymało jak wiadomo 
w swoim czasie domy, które były 
wyłączone spod dekretu o publicz- 
nej gospodarce lokalami i kon- 
troli najmu. Mieszkania w tych do- 
mach nie podlegały przeto władzom 
kwaterunkowym. 

Na tym tle powstawało dużo na- 
dużyć. Bywały wypadki, że ludzie, 
posiadajacy mieszkanie służbowe je- 
dnocześnie posiadali mieszkanie dru 
gie w domach podlegających wła- 
dzom kwaterunkowym. Pomimo to 


betonów 


si 


zostana wkrótce uruchomione 


w ramach istniejących umów han 
dlowych sfinalizowana w lipcu roz- 
mowy o dostawę ciężkiego sprzętu 
MEZKIEMGKGZAŻZA ROWE EOG a 
KBSIĄŻRA TO MOST 

WIODĄCY PO WIEDZY 


Ten sam most wiedzie jednak 
przez czas trwania Wystawy Ziem 


Odzyskanych we Wrocławiu także i 
do pięknej premii książkowej warto- 
ści 50,000 złotych. 

Kup książkę „WIEDZY“ w księ* 
garni „WIEDZY we Wrocławiu. Ry- 
nek 14 — weźmiesz udział w loso 
waniu premii książkowych wartości 


r 


ponza 1.000.000 zł 


25 


dA 


premia tomów 


hierwsza 


tys. 


7 


ię WIEDZY“, Rynek 


KA 


budowianego Anglii na sume ok. 
800 tys. funtów szterlingów, z Fran 
cji na sumę 1 mil. dolarów i ze 
Szwecji na ok, 385 mil. koron szw. 


Specjalnie interesująco przedsta- 
wiają się dostawy ze Szwecji, dzię- 
ki którym będzie można w latach 
1950—51 uruchomić cztery fabryki 
betonów lekkich, dwie fabryki go” 
towych betonów i zapraw, trzy fab 
ryki betonów przedsprężonych (spe 
cjalnie mocne i odporne na wsttzą- 
sy), nowoczesną fabrykę okuć i što- 
larnię, fabryki posadzek i belek p- 
szczędnościowych i inne. 


Dostawy ciężkiego sprzętu budo- |Sterstwo Ośw 

ow- |okólmih 
-|Swów z 
słNr. 0 III < 


y 
a 


wlanego poźwolą na rozwój bu 


rzy 
acznym stopniu d 
ya polskiego budow= 
ieszenią 


tzw. kwaterunek był bezsilny, niej 


mógł bowiem usuwać nikogo posia- 
dającego przydział z mieszkania, 
zwłaszcza, jeżeli nie miał danych có 
do tego, jakie mieszkanie dany lo- 
kator zajmował w tzw. domu służ 
bowym, 

Poza tym miały miejsce takie wy 
padki, że niekiedy mieszkanie służ- 
bowe, wielopokojo zajmowane by 
ło przez nikłą ilość ośób. 


Jedna lub dwie osoby mieszkały 
w cziera-, a nawet w pięciopokojo- 
wych lokalach zh 1, DOdCZAŚ, 
gdy inni praców mego U- 
rzędu lub instytucji gmieździły się w 
jednej izbie, często z liczną rodziną: 


tempa od- jlopem wypoczyniov 


W Łodzi mə takich wypadków 
bardzo dużo, 

Jeżeli w ję kwaterunkowe otrzy 
mają obecnie prawo kontroli tych 
nieszkań służbowych i zagęszczenia 
ich, wówczas z pewnością wiele lo- 
kali zwolni się dla osób nie mają- 
cych dachu nad głową, lub mieszka 
jących w złych warunkach. 

Nie wiadomo jeszcze, jak ta ostat- 
nia sprawa zostanie ostatecznie roz- 
strzygnięta. 


W każdym razie faktem jest, że 
nowy dekret, uchylający przepisy 
w Sprawie lokali służbowych, upo- 
ważnił specialnie wyłonioną komi- 
sję mieszaną do opracowania pro- 
jektu przepisów, które położa kres 
nadużyciom i unormują całkowicie 
zagadnienie lokali służbowych, (At) 


Dla dokończenia nauki 


W związku zapytaniami ucz= 
niów  kształczcych się w szkołach 
dla dorosłych, dotyczacych. udziela- 
nia urlopów zwłaszcza przed egza- 
minami przez zakłądy pracy, Mini- 
iaty zwraca uwagę na 


z 


Okólnik ten brz ewiduje poza ur- 
yra udzielanie 


urlopów płatnych, „celem Gokończe 


nią nauki w szkole 


I dochodzę w dumianiach sywa* 
ich do przerażającego wniosku, 
że śrasuja jeszcze w naszym Ży- 
ciu kulturalnym te intelektualnie 
smutne typki, które prawdziwy, 
szlachetny humor zmieniają na 
swoją kretyńską walutę, dawno 
już na szczeście śdziajadziej wy» 
cofaną z obiegu, 


Prościej mówiąc, zdrowe po 
czucie humoru u tych starannie 
wyptanych z radości życia indy- 
yiduum zanika w stosunku oda 
wrotnie proporcjonalnym do in 
nego stanu emocjonalnego ich u- 
mmysłów, który w języku poiocze 
nym nazywa się po prostu, oba* 
wa przed kompromitacją.,. 


Szukać lekarza dla ludzi (a 
niekiedy traśiczriej — dla Środo- 
wisk), „które się obrażają”, fo 
prawie to samo, co szukać lekat= 
stwa na hemoroidy dla buchalte” 
rów. Użyłem tego. porównania w 
przekonaniu, że wielce szanowny 
elemen księgowych zdradza pew- 
ne poczucie humoru i nie obrazi 
się na mnie, 


Bo ludzi, którzy humor saty- 
tyczny, biorą za dobra monete i 
przyjmują wszystko „na sario“, 
nie można niewątpliwie na serio 
traktować. 


Gorzej jest, gdy jakaś instytue 
cja, czy też organizacja, Z racji 
np. swojej pozycji społecznej, u 
waża, że jest „nietykałna”, go- 
rzej jest, gdy pragnie wykorzy” 
|jstać swoje uprawnienia, na przy* 
kład, w stosunku do „oszczercy'”*, 
¡gorzej jest — powtarzam, — pa- 
nieważ kompromituje i siebie i 
nas wszystkich swoją tępotą, ni 
| zroztnnierii 


ESTIA 
SWI 


e 
em, brakiem poczucia 
humoru i brakiem kultury w oe 
góle. 


Poruszami ten temat poważnie, 
ponieważ prawie zastraszajacym 
staje się zjawisko, które możemy 
zaobserwować w ostatnim czasie. 


Polityka zamykania ust dzieni 
Kkarzom — felietonistom — saty» 
rykom, wiekonsekwentna droga 
konsekwentrych półśłówków za- 
straszania sądami, a czasem po 
prostu ordynarną „rozprawą ošo- 
bista“, przybiera ostatnio niekie* 
dy formę zbiorowego nacisku, 
którego celem jest (jakże to dla 
nas jasne!) „pozostawienie 
ich w spokoju”, —- metoda, któ. 
rą zamierzają 


z 


z nami wygrać 
walkę, za parawanem której po 
ich stronie stoi — STRACH, po 
naszej — służba SPOŁECZNEJ 
PRAWDZIE. 


I właśnie dzisiaj, gdy w ciszy 


mojego  kawalerskiejo żywota 
rozmyślam często o tym niee 
śmiertelnym aforyźmie Krasic. 


Tas, 
IG 


ego (z tą prawdziwą cnotą), śdy 
przychodzę mi ta myśl złoże my 
ŝli poczciwego starego Baumar- 
chais o tym, że powinniśmy się 
śmiać, bo przecież świat może 
potrwać trzy tygodnie, — wznos 
szę oczy do śóry, do mojego Bo- 
ga Humoru į proszę Go, by u- 
dzielił mj łaski natchnienia, albo 
viera Wielka Księga Apokalipsy 


— „I byli glugcy niiędzy rane 
mi, których rudować 


żarcie..." 


należy ras 


W. BOR 


„Łódź ma jeden z nielicznych i 
rienejgorszych w Polsce torów 
kolarskich, I chociaż niiłośników 
kolarstwa nie brak w naszym 
mieście, dość rzadko zdarza nam 
się emocjornować naprawdę dobry 
mu, ciekawymi zawodami. Kiedy 
więc ogłoszono, że mistrzostwa 
torowe Związków Zawodowych 
przeniesiona zostały do Łodzi, by 
Hémy pewni, ża Helenów w ciągu 
dwi dni zawodów wypełnią tu- 
my widzów. Bo jakże można by 
przepuścić wyścigi o tak cieka- 
wyt programie i tak znakomi- 
tej Obsadzie z Kupczakicm, Ka- 
piakiem, Napierałą, W rzesińskim 
ra czele. 

Niestety kolarze mieli pecha. 
Przede wszystkim do pogody. 
Przez całą sobotę lał deszcz i o- 
czywiście nia znogło być mowy o 
pizeprowadzeniu zawodów zgod- 
nie z pierwotnym programem. 
Niestety pech kolarzy rozciąćnał 
sie również na ..orfanizatorów. 
Oto bowiem nie uważali ci za 
stosowne poinformować wszyst- 
kre codzienne pisma łódzkie, w ja 
kim terminie zostana roześrane 
zapowiedziane wyścigi, Amato- 
zy torowych emocji, nie mogli 
Się nigdzie dowiedzieć czy i kie- 
dy się one odbędą. W rezultacie 
biegł, z których jeden zakończył 
sie nowym rekordem Polski od- 
bywały się przy bardzo przerze” 
dzonej widowni, 

Nie było to zresztą niedociąge 
nięcie jedyne. Brak lekarza na za 
wodach torowych świadczy jesz- 
czewymowniejo pobłaźli. 
wy m stosunku organizatorów 
do Igrzysk. 

Widzieliśmy wiele najrozmait- 
szych imprez sportowych. Źle i 
dobrze organizowanych. Ale wy- 
ścigi torowe w Łodzi mają usta- 
lona już markę dobrze przygoto- 
wanych zawodów. Dlaczego więc 
tym razem popełniono tyle błę- 
dów. 

Możneby odnieść wrażenie, iż 
po prostu nie doceniono wagi 
Igrzysk Zwiazków Zawodowych. 

Bo przecież trudno uwierzyć, 
aby nagle doświadczeni w organi 
zowaniu kolarskich imprez, dzia- 
łacze stracili całą swą zdolność w 
tym kierunku. 

Niewątpliwie rle dopilmowano 
z należytą uwagę wszystkich ele- 
mentów organizacji wyścigów. 
Wskazujemy na to z naciskiem, 
ponieważ z cała pewnością nikt 
nie zechce dopuścić do preceden- 
su, A można by mieć po niedzieli 
poważne o to obawy, 


z 
Z 


I zaprowadził ją do najbliższego stołu, gdzie sta- 
ły pieczętarki. Pozwolił jej przez chwilę przyglądać 
się robocie, a potem, nie wzywając panny Todd, wziął 
sam jeden z kołnierzyków i objaśniał jej tak, jak to 
jemu kiedyś objaśniano. 


Jednak wyraz ciekawości 


się w jej wzroku, kiedy Sledziła jego ruchy, powaga, 
z jaką przyjmowała jego objaśnienia, krępowały go 
nieco i poczuł się nieco zmieszany i zdenerwowany 
nawet. Było coś przenikliwego i badawczego w jej 
raz jej wytłumaczył, jak się o- 
znacza gatunek i miarę, powiedziała, że pragnęłaby 
sama spróbować. Wezwał więc pannę Todd, która ją 
aby tam zostawiła 
i płaszcz. Zobaczył ją znowu wracającą z szatni, z fa- 
lą jasnych włosów na czole, z twarzyczką lekko za- 
rumienioną, spojrzeniem poważnym i zaciesawio- 
nym. Według rady panny Todd zawinęła rękawy u- 
ruchów jej Clyde mógł zmiąr- 


wzroku. Gdy jeszcze 


zabrała do szatni, 


kazując piękne ręce. Z 


kówać, że chciała się okazać prędką w robocie i 
ratną. Tak bardzo chciałaby otrzymać to zajęcie. 


JELENIA GÓRA (PAP). Międzyna 
rodowy Maraton Motocyklowy za- 
kończył się wielkim ukcesem mo- 
tocyklistów polskich. Narodowa dru 
żyna Polski w składzie: Brun, Jan- 
Kowski, Dąbrowski i Żymirski zdo- 
była Wielką Nagrodę Maratonu, 
zwyciężając zespół Czechosłowacji 
w składzie; Dusil; Bednar, Nowotny 
i Stanislav, 

Uroczyste zakończenie maratonu 
odbyło się w Teatrze Miejskim w 
[Jeleniej Górze. Po okolicznościo- 
wych przemówieniach odbyło sie u- 
roczyste wręczenie nagród. Zawod 
nik czechosłowacki Kajzer odebrał 
| w imieniu zawodników CSR nagrodę 
|Prezydenta R. P. Bolesława Bieru- 
ta dla wszytkich zawodników cze- 
chosłowacicich, którzy ukończyli wy. 
ścig bez punktów karnych. W imie- 
niu zawodników polskich nagrodę 


KURIER POPULARNY 


cy 
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Wielką Nagrodę Międzynarodowego Maratonu Motocykiowego 


prezydenta Czechosłowacji Gottwal 
da odebrał Dabrowski, Na ręce gen. 
Lichnera złożono symboliczną pla- 
kietę PZM dla protektora marato- 
nu — Prezydenta Gottwalda. 

Taką samą plakietę otrzymał Pre 
zydent R. P. Bolesław Bierut. 

Zespół czeski, który zajął drugie 
miejsce, otrzymał nagrode Minister- 
stwa Komunikacji Czechosłowacji i 
Polski. Nagrodę Sił Zbrojnych zdo- 
był czeski zespół SNBI, Nagrodę Kar 
konoszy — zespół fabryczny „Jawa”, 
Nagrodę Tatr — Autoklub CSR Po- 
dobrady — zwycięzca w klasyfikacji 
klubowej. 

Maraton ukończyło 71 zawodni- 
ków, w tym 59 Czechosiowaków, 10 
Polaków i 2 Holendrów, Holendrzy 
zdobyli 1 złoty medal — (Van Rij- 
ssel) oraz 1 srebrny — (Thomassen). 
Poiacy — 3 złote medale — (Dąbrow 


Dzis čwieréf imata 


nikarskiego tumiejn ZW. 


| Dziś w ramach Igrzysk Sporto- 
wych Związków Zawodowych odbę 
Gą się w Warszawie ćwierćfinałowe 
mecze piłkarskie. Grać będą: Gór- 
nicy — Skórzani, Samorządowcy — 
Budowlani, Kolejarze — Metalowcy 
ii Leśnicy — Chemicy. 

Główne imprezy rozpoczna się w 
czwartek 19 sierpnia. Program pierw 
szego dnia jest. natępujący: 

Godz. 10 Korty tenisowe Legii — 
przedboje pięściarskie. Boisko szkol- 
ne w Agricoli — przedboje w koszy- 
kówce oraz w siatkówce mężczyzn 
Lic Sa przedbóje w szczypiornia- 
zu. 

Godz, 17 — Uroczyste otwarcie 
Igrzysk i defilada na stadionie Woj 
ska Polskiego. 

Godz. 18 mecz reprezentacji 
Związków Zawodowych Polska — 
Jugosławia. 

Godz. 19 — Korty Legii — przed- 
boje pięściarskie 

Oprócz ok. 3 tys. gimnastyków i 
zawodników w wielobojach ludo- 
wych w Igrzyskach Sportowych we- 
¿mie udział ok. 3 tys. sportowców 
wyczynowych. Ilościowy udział po- 


Wanin bije rekord 


w noskwle odbył się bieg maratoński 
a pierwszeństwo Związku Radzieckiego, 
Ww tradycyjnym biegu na dystans 42 km. 
195 m. wo udział 60-ciu zawodników, 
Wystarto(..—9 ze stadionu „Dynamo, 

Przez większą część trasy prowadził ze 
szłoroczny zwycięzca maratonu Wasył 
Gordijenko, mając za soba F. Waniną, J. 
Puńko i J. Czebłuriina. Na półtora kilo. 
rietra przed finiszem Wanin wyprzeda:? 
Gorodijenkę i pierwszy ukazał się na stu 
dionic „Dynamo“, Przy grzmocie oklas- 
ków Teodozy Wanin zakończył dystans 
nowym rekordem — 2 godziny, 31 mi- 
nut, 45 sekund. Po upływie 29 scknna 
jako drugi finiszował Gordijenko. Na 
trzecim miejscu był Jakób Puńko. 


zwycięzcy blogu miuratońskiego T, Wa- 
p 


Po pewnym czasie zbliżył się do niej i przyglądał 
się, jak brała jeden po drugim kołnierzyki ze stosu 
ułożonego przy niej, stemplowała i odrzucała na stro- 
, Ine. Robiła to szybko i starannie. Na sekundę odwró- 
i att się ku niemu i uśmiechnęła się niewinnym, ra- 
A) |dosnym uśmiechem. Zadowolony, odpłacił się jej po- 
dobnym uśmiechem. 

— Sadzę, że pani niedługo się wprawi — odwa- 
żył się znowu odezwać, tak bardzo pragnął, żeby po- 
została. Ona zaś po raz drugi odwróciła się i uśmiech- 
nęła. Clyde mimowoli drgnął cały. Od razu ją polu- 
bił, ałe pamiętny obietnicy danej Gilbertowi, posta- 
nowił nie pozwalać sobie na żadne zbliżenia nawet 
jz taką czarującą jak ta dziewczyną. Nie powinien. 
Trzymał się zdaleka z tamtymi, więc i z nią także 
powinien tak samo postępować. Przykro mu nieco 
było, gdyż bardzo mu się podobała. Była taka ładna 
i szykowna. Powinien jednak pamiętać, że to zwykła 
robotnica, on zaś jest jej zwierzchnikiem. Ale taka 
miła i delikatna... 

Zbliżył się więc zaraz do innych robotnie, a po- 
tem poszedł do panny Todd spytać się, jak panna Al- 
den się sprawia — chciałby wiedzieć. 

W chwili, gdy rozmawiał z Robertą i zamienił z 
nią uśmiech, Róża Nikoforycz, która pracowała o dwa 
stoły dalej, trąciła obok siedzącą dziewczynę, mrug- 
nęła i lekkim skinieniem głowy wskazała Clyda i Ro- 
bertę. Sąsiadka jej spojrzała na nich. Clyde odszedł, 
Roberta pracowała dalej, a Róża, przechyliwszy się, 
aku- jszepnęła: 

— Powiedział, że robi dobrze. 


m CA 
Ż, 


4 
nina | 
mr 


i skupienia, malujący 


kapelusz 


(szczególnych związków zawodowych 
qrzedstawia się następująco: 

Górnicy — 247, 

Cukrownicy — 146. 

Samorządowcy — 201, 

Pocztowcy — 89, 

Spożywczy — 100. 

Metalowcy — 247, 

Kolejarze — 240, 

Budowlani — 222. 

Chemicy — 228. 

Spółdzielcy — 178. 

Włókniarze — 247, 

Leśnicy — 147, 

Naftowcy — 58, 

Konf. Odzież, — 18! 

Skórzani — 188. 

Międzyzwiązkowcy — 24], 

Zgłoszenia do poszczególnych dzie 
dzin sportu świadczą wymownie 0 
wielkich emocjach, jakich będziemy 
świadkami na tych Igrzyskach: 


Boks — lil żaw. 
Dźwiganie ciężarów  — 68 , 
Gimnastyka kobiet 140 ,, 
Gimnastyka mężczyzn 187 , 


Kolarstwo 0 4 
Lekkoatletyka kobiet 289 „ 
Lekkóatletyka męż. — 492 , 


ZSRR w maratonie 


ninowi bezpośrednio na stadionie wre- 
czono złoty medal championa. W. Gordi- 
jenkę udekorowano srebrnym medalem. 
La 

Dziś w Moskwie rozpoczynają sią roz- 
srywki finałowe Wszechzwiątkowej Spar 
takiady związków zawodawych, W sto 
licy spotkają się najlepsi zawodnicy Tá- 
dzieęccy — zwycięzcy spotkań elfminącyj- 
nych w fabrykżch, zakładach przemysło= 
wych, rejonach, midstach i obwodach. 

Ogólno - państwowa Spartakiada związ 
ków zawodowych Jest jedną z najbar= 
dziej masowych Imprez sezonu letniego, 
według prowizorycznych obliczeń liczba 
ogólna uczestników Spartakiady wynie- 
sie około trzech milionów osób. 


zdobywają 


= 
za 


IESNI 


PS Pierwsza próba piłkarzy 


Nr 227 10117 


na meczu 


4 |Jugosławia-Polska 


Jedną 
Sportowych Igrzysk Związków Za 
wodowych będzie bez wątpienia spot 
kanie piłkarskie reprezentacji związ 
kowych Polski i Jugostawii. O pozio- 
mie piłkarzy jugosłowiańskich nie 
trzeba się długo rozwodzić, 
wiek zespół jugosiowiańskich Związ | 
ków Zawodowych ustępuje nieco 0- 
ficjalnej jedenastce narodowej, 
należy mieć złudzeń, aby zwiększyły 


z największych atrakcji 


Jakkol- | 


nie 


ski, Jankowski i Paluch), 1 srebrny |się dzięki temu szanse naszych pil- 


— (Żymitski), 3 brązowe — (Urba= | karzy. 


Wystarczy, jeżeli powiemy,” 


niak, Rusinek i Kupczyk) oraz 3|! w drużynie jugosłowiańskiej wię: 
plakiety za ukończenie MMM — | trgzość stanowią zawodnicy Hajduka 
(Werner, Markowski i Wojdun). Cze | zę Splitu, najlepszej dziś jedenastki 


chosłowacja zdobyła 9 medali zło- | |jgowej w Jugosławii. I 
Poziom piłkarzy południowych bę- 
dzie zatem napewno dostatecznie 


tych, 26 srebrnych, 23 brązowe i 1 
piakietę. 


Tytuły mistrzów w poszczególnych | wysoki, 


kategoriach zdobyli: 
do 125 ecm 1) Batula (CSR), 
do 250 cem 1) Kajser (CSR), 
do 350 ccm 1) Kinzl (CSR), 


gi, a Jankowski trzeci. 
Tytuły mistrzów w pozostałych ka | 
tegoriach nie zostały przyznane, po- 


i Z i f p. A- fe. 
nieważ mogą je otrzymać tylko za Pey rady. MAUNA wepodbować DPO: 
żynę złożoną z młodszych piłkarzy, 

Mamy wielkie ambicje uzyskania 
z Jugosławią 


wodnicy kończący wyście bez pun- 
któw karnych. 


Co my im przeciwstawimy? Kapi- | 
tan sportowy PZPN dawno czekał 
Da okazję puszczenia w bój drugiego 
garnituru reprezentacyjnego. Wiemy, 
i niejednokrotnie miat ochoię wy= 
W kat. do 125 Dąbrowski byt dru, | próbować 


w narodowej drużynie 


młodych obiecujących piłkarzy, za- 
wsze 
przed taką próbą obawy o kątastro- 


jednak powstrzymywsły go 


o 
f 
i 
Tym razem jednak nie miał in= 
i 


korzystnego wyniku. 


Jesteśmy pewni, że walka będzie za- 


Zawodowych 


Koszykówka y — 160 , 
Siatkówka meska — 14 , 
Siatkówka kobieca — 126 , 
Szczypiorniak — 154 , 
Piłka nożna — 350 „ 
Pływanie kobiet — 180 ,„ 
Pływanie rnężczyzn — 229 , 
Zapasy = m, 


Bez rewelacji mimeśS ag 


ywackie Polski 


strza Polski, Na 200. st. dów. zucęes 
oslągńat wrostawłanin 
bywejac tytuł wicemistrza Pólszi. * 
wyniki drugiego dnia. 

200 m st. dow. meżczyzn — ki. mistrz, 
3) Samóla Polonia ©.) 2:32,0, 3) Manow- 
ski (AZS Wrocew) 2:43,0. 


mistrzostwa pi 


WROCŁAW. — W sobotę na baseni 
stadionu olimpijskiego rozpoczęły się 
trzecie po wojmie pływaciie mistrzostwa 
Polszi. 

W pierwscym dniu rozegrano tylko jed 
na konkurencję 400 m st. dów. mężczyzn. 
Wygrał %espodziewanie Dzień. Dalekie 
miejsce Ramgli jest pewnego rodzaju 
sensacją. $ 

400 m st, dow. 1) Dzień (BBTS Bielsko) 
544,8; 2) Gremlowski (Polonia Bytom) 
57503; 3) Taedliing (Warta — Poznań) — 
33510; 4) Ramola (Polonia Bytom) 5:52,7; 
Boniecki (Pllmowiec Łódź) 5:52,0; 6) Czu- 
perski (Legla: Warszawa) 5159, 

W pozostałych konkurencjach rozegra- 
no przedboje. å 

W niedzielę niebiosa okazały sia la- 
skawszė dla pływaków, Deszcz przestał 
padać a żża chmur pokazało się słońce. 
Rontyntiówano więc zawcdy na odkry= 
tym basenie, na któregu trybunach s- 
stadło około 8 tys. widzów. > 

w _przedbojsch na 5% m st dów. od- 
padt zoszioroczny mistrz Polski — Dzień, 
który w sobotę wygrał tinal 400 m. W 
finałach niespodzianką było zwy Wy 
na 200 m styl. klas. Tanasówny, k 
uzysicału czas 0:18.0 — co jest nowym 
rekordem Polski. Na 100 m st. dow, ko= 
bież tsumfowała Bemówna, która uzy- 
kala najlepszy po wojnie wynik, Na 
100 m grzb. sukces odniosla 17-Ietnia Bu- 
dziszowa (Gdynia), Która pobiła calą 
koalicją groźnych konkurentek. Emocio. 
nujący przebleg miała konkuroncjá na 
100 ma st. dow. mężczyzn. Marchlewski z 
trudem ueltronił tu posiadany tyjuł mi 


szał prócz Róży: 


Clyda. 


kubik (Garbarnia), 
(Cracovia); Suszczyk (Ruch), Tarba 
(ZZK), Miler (PTO); É 
Różankowski II (Cracovia), 
(Garbarnia). Białas (ZZK), Wiśniew- 
ski (Pol. Byt). 


(Pogoń) 1:19,0, 
200 m st. Kins, kobiet — kiara mistrzó- 
ri 1) Janasówna (Astra Krotoszyn) 
3718,0, 


mównań 


1) Dobrznowaka (Cr 


1) Popon — Katowice 3:31.6, 5) Plast- Ghje 
ra 3:58,93, 
chońska (Warta) 1:42,1. 


Jerra (Pilmowiec E 
(Poznań) 2:48,2 


— Prędko idzie, co? A zdawało się, że nie widzi 
nikogo i trzech nie umie zliczyć. 
Uśmiechnęły się obie ironicznie nad 


ciąta,.jże nasi chłopcy włożą do gry 
wiele serca i ofiarności, i wiemy Z 
doświadczeń, że te elementy nieje- 
dnokrotnie odgrywały w meczach 
międzypaństwowych decydującą ro- i 
lę. Być może więc, iż doczekamy się 
pieknego Sukcesu. 

Polacy wystąpią w Sadzie: | 


Ja- 
Ggdłek, Giirmas 


Polka (ZZK), 
Now 


Manówski, zdós I 


100 m st. klas, mężczyzn — 1) Soltystk 
2) Krauzë (Plast) 1:20,6. 


2) Kaietowa (Piast) 9:22,2, 
100 m st. dow. kobiet — kh T.: 1) Szmid 


tówna (Piast) 1:28,7, 2) Nastełek (YMCA | 
Łódź) 1:32;4 
4) Szczępimiskówna (YMCA Łódź) 1:34,7, 


3) Teiserre (Grom) iR, | 


100 m st. dów. kobiet — mistrz. 1) Bé- 
(BBTS) 1:10,5, 2) Liszkówna 


(Piast) 1:21,1. 


Sztafeta 3x100 m st. zmien. męeśczyżu, 


wice 0:5%,4, 8) Polonia B;yto 


100 m ot. klas, kobiet — kl. mistrz, = 


acoviay 1:31,4, 2) Ch 


100 m st, Klas. mężczyzn. — ki I — f) 
Zaliżż (Warta) 1:23, ,2) Nikodontki (Zjéð 
noczeńł Łódź) 1:20,0. ' 

100 m st. grzb, mężczyzii — ż!. miat. < 
1) zemyr (Polomia) 1:18,2, et) Kowalstej 


(Pol.) 1:18,9. 


200 m st dów. mężczyzn — kl, 1: —1) 
Ż) 2:30,0 2) Jachniie - 
« 


pes 


Sztafeta 00 m st. dow. kobiet — kl. 


T D YMCA Łódź 0:32,6, 2) Warta Poznań 
(:45,0. 


Podniosła brwi i zacisnęła usta. Sąsiadka odpo- 
wiedziała szeptem tak cicho, że nikt więcej nie sły- 


vżyborem 


Róża Nikoforycz była zazdrosna. 


ROZDZIAŁ II i 
Dlaczego taka dziewczyna, jak Roberta, 
zajęcia w zakładach Griffithsów? Były ważne ku tę- 
mu przyczyny. Życie jej miało nieco podobieństwa 
do życia Cłyda, podobne warunki i życie rodzinne. | 
Jak on czuła się tak samo wykolejona życiowo. 
Była córką Tytusa Alden, właściciela farmy, pod 
Blitz, małym miasteczku w okręgu Mimodo, Od naj- 
wcześniejszego dzieciństwa nie zaznała nic inńego 0- 
prócz ubóstwa. Ojciec jej, najmłodszy z trzech synów 
Efraima Aldena, rówież farmera, był tak niezaradny, 


szukała 


i 


że dotąd siedział w domu starym, już za rządów ojca 


prawie w gruzy. 


ep mi to przyszło... 


wymagającymi reperacji, a teraz rozsypującym się 
Dworek 
znawstwem budowy, jeden 2 takich, które upiększa= 
ją mniejsze miasteczka Nowe, Anglii, teraz chylił się 
do upadku, wymagał malowA: 
świeżych płyt kamiennyci. którymi wyłożona była 
niegdyś alejka prowadzscą od bramy frontowych 
drzwi, Opuszczony dworek wyglądał melancholiinie, 
jakby, pokasłując, miał chęć użalić się: — Hm, na 


ten, uroczy niegdyś ze 


lą 
la, 


nowych gontów, 


ONE UO 


d. €. n. 


udaj" 


Nr 22% (1011) 


Dzień w Łodzi 


Telefon: red, dyżurnego 144-18 


Dzisiejszej nocy dyżurują apteki: 
Bojarskiëgo (Przejazd 19), Cymera (ul. 
(Wólczańska 37), Epsztajna (Piotrkowska 


Nr 225), Niewiarowskiej (Zgierska 146), 
Fawiukiewicza (Pomorska 12), Trawkow- 
skiej (Brzezińska 56), Unięszowskiego (ul, 
«Dębrowsxa 24 b) 


ATRE 


TEATR LETNI „OSA“ 
mi. Zachodnia 43, telcron 140-09, 
Dziś t codziennie komedia 
„ © „ROZKOSZNA DZIEWCZYNA” 
wską, W. Brzezińskim, T, w 
im 1] W, Kwasko 
nych. 


ołow= 


TEATE ROMEDII MUZYCZNEJ 
"LUTNIA* 

Plotrkowska 243, tel. 10-45 

ziś codziennie o godz, 
„CNOTLIWA JZANNA* * 

w 3-aktach J, Giiberta. Bilety wcześ- 

niej do nabycia, ml. Piotrkowska 109, 

a Gd godz. 17 w kasie teatru, W 

dziecię kasa teatru czynna od godz, 


11, 


TEATR LETNI 
Dziś 


„BAGATELĄ" 
Piotrkowska 54, 

E eodzienńie o godzinie 20-tej 

ita komedia Ludwika Verneufla 

USISZ BYĆ MOJĄ", 


Czynna przez cały dzień tel. 272-70. 


p: 
Kasa 


„MUZEA MIRJSRIE: 
Etnograficzne — Plac Wolności Nr, 14. 
Nieczynne od 15.7 do 15.9. 

Prenis 


=- nieczynne do I y 
Sztuki — Więcizo 
18 — J% prócz po 


PAŃSTWOWY 
TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
Z powodu remontu teatr ńieczynny, 


JERZY LESZCZYŃSKI 
W TE 


ATRZE KAMERALNYM 


i. 


W.P. 
Lz 


ron 


ietnego arty. 
j komedii pol- 
, budzi wielkie i zrozumiałe żatnie- 
te. 
y czynna od trudo Wi 
fòn 123-92 


odis. Tele- 


ADRIA — ut, 
"Rosanha 


Marszałka Stalina 
Siedmiu 
godz. 18, 20,50, w niedz. 15.30. 


1: 
Keleżyców* 


BAŁTYK — úL Narutowicza Ws 
Synowie — godź. 17, 19, 51 w nie. 
dziełe 15, 

BAJKA — ul, Franciszkańska 3!: 


„Przygody Nasredina'* — godz, 18, 20, 
w niedzielę 16. 

GDYNIA — ul. Daszyńskiego 4: 
Kino nieczynna na czas remontu. 


Program aktualności przeniesiono do 
kina 


„He! 
1. Leglonów 2/4: 


< —-gadz, 


16, 18, 20, 


12, 13. 


ię 11, 
MUZA — Ruda Pabianicka: 


18. 
ui Plotrkowska 67. 
„W pogoni za mężem — godz. 16. 
18,90. 21, w miedz. 13.30. 
PRZEDWIOŚNIE — Zeromskiego 74/78, 


w niedz, 
POLONIA 


„Dragoawyck' — godz, 17,30, 20, w 
niedz. 15. 

ROBOTNIK — ul. Kilńskiego 178: 
„Miłość na lekarstwo” — godz. 17, 19, 
21 „w niedz. 15. 

ROMA — ul. Rzgowska M: 
„Monsieur La Souris" — godz. 18, 20, 
w miedz. 15,20. 

REKORD — ul. Rzgowska 2: 
„Belita Tańczy* — godz. 18,30, 20,30, 
w niedz. 16,30. 

STYLOWY — ul. Kilińskiego 123; 
„Tajemnica Nocy Wigilijnej** -— godz, 


16,30, 18,90, 20,50, w niedz. 14,30 
SWIT — Baiucki Rynek 5: 
„Konwój' — godz. 18, 20,30, w 
dzielę 15,30. 
TĘCZA — ul. Piotrkowska 103: 
„akileta Narzeczona” — godz. 17, 
2h w niodz. 15. 


nie- 


13, 


TATRY (w owrodzie): 
Miasto 


16.30, 
X 


bezprawia godz, 
0.30 w niedz, 14.20, 
Daszyńskiego 1: 
godz. 1%, 19, 21, 


ui, Napłórkowskiego 18: 
t — godz. 16,30, 18,30, 20,50 
w niedz, 14,30. 
ZACRĘTA -- ui. Zgierska 28: 
Bino nieczynne z powodu remontu, 


Be poboru 

Dzisiaj, we wtorek. dnia 17 sierp- 
nia na komisję rejestracyjną REU 
Łódź Miasto 1 (ul. Świętokrzyska 15) 
vinni stawić się mężczyźni urodzeni 
w roku 1928, kali na terenie 
5 komisariattów M.O, któ- 
REAS rozpoczynają się od 
i W. Na komisje RKU Łódź 
Misato 2 (Ogrodówa 34) stawić się 
winni mężczyźni tegoż rocznika, 
zam. na terenie 1 — 5 i 11 — 14 ko- 
misariatów MO o nazwiskach na 
litery T, Ui W, 


muzyczna |cych wziąć 
z H. |dział w 


opsretka | drodze świ 
na podstawie racjonalnego pzrzy-|sobie 
w zawo-|zasłużony był jego udział w wal- 
dach, przystesowanych do ich o-|ce o wyzwolenie Ojczyzny, tak sa 
graniczonych zdolności fizycznych|imo rola jego w nowych warun- 


nie- | gotowania ich do pracy 


ré- | o 
ać |cześnie wykształcenie w zakresie 


| w spółdzielni. 


Praca daje poczucie niezależności 


Akcja szkolenia inwalidówi 


Wtarło ono de świadomości tych wSzy« 
Sstkich, przeciwko którym wymierzo» 
ime sa liczne dotychczasowe zarządze 


Los inwalidów 


dzi żyje ponad 3.000 
zrzeszonych 


mi opiekuje się jednak nie tylko 
sama ta organizacja, Największą 


troskę o byt inwalidów, pragną-| dowe czyni go niezależnym od 
najaktywniepszy u-|wszelkich świadczeń i rent inwa- 
odbudowie kraju, wyka-| lidzkich. 

wskim w rolach gtów: |zują czynniki miarodajne. 
Pracy i Opiekijże samodzielna i pełnowartościo- 
Społecznej dąży do tego, sby za-|wa praca zawodowa daje inwali- 
gadnienie pomocy dla inwalidów | dzie (zwłaszcza inwalidzie wojen- 
1915 |zostało rozwiązane nie tylko ma|nemu) poczttcie przydatności spo- 
adczeń socjalnych, ałe|łecznej i gospodarczej. 


Ministerstwo 


lub kalectwa. 


Wyrazem tej troski jest szeroko|na i pożyteczna. 


rozbudowana 
AKCJA SZKOLENIA INWA- 
LIDÓW. 


Odbywa się ona w ramach wie|ło, że są one znakomitą formą za 
loletniego nauczania bądź też wjszeregowania nawet najciężej pod 
kursów krótkotermino-| czas wojny poszkodowanych in» 


ramach 
wych. 

Przykładem pierwszego typu 
nauczania jest szkolenie mające 


na celu przygotowanie inwalidy 
do egzaminu czeladniczego w za 
wodach: ogrodniczym, czapniczym 
krawieckim. szewskim, galanterii 
skórzanej, ślusarsko - mechanicz- 
nym, autcmechanicznym, zegar- 
mistrzowskim itd. Im u- 


Gw 


Inwalidom 
ym się zawodu daje się jedno 


zac 
programu szkoły powszechnej. 
Szkoła dla inwalidów nie koń- 
czy swego współdziałania i swojej 
bomocy z chwilą wręczenia inwa- 


wi |lidzie dyplomu po ostatnim egza- 
dz. | minie, 


Szkoła troszczy się o to, 
aby inwalida, który otrzymał fach 
istotnie rozpoczął pracę w zawa- 
dzie. Dlatego też szkoła pośredni- 
czy w uzyskaniu przez wykwalifi 
kowanego inwalidę pracy w fabry 
ce. warsztacie rzemieślniczy 


Ten rodzaj szkolenia, czyn 


(a). Na terenie Wielkiej Łodzi znaj 
duje się stosunkowo mało urzędów 
pocztowych. Mamy ich wszystkiego 


ie 


17, podczas, gdy np. Warszawa, liczą 
ca tyle mniej więcej ludności co na- 
sze miasto — ma aż 37 urzędów i fi- 
li pocztówych, 

Jest rzeczą jasną, że sytuacja na 
terenie £odzi wymaga jak najszyb= 
szych posunięć w kierunku zwięk- 


| W środę, dnia 18 sierpnia 1948 r. o 


godz, 13 odb: 
Kół z teren 
z P 


gdzie się odprawa Zarządów 
u 
j 


Dzielnicy „Śródmieście 


Zarządu. Kół obo- 
a pod rygorem partyjnym. 


17,04 


Dzie 


nni, 
nowy Łucji Drege-Schielowej. 12,45 Po- 
gadanka pt. „Uwagi o stanie upraw ziem 


12,25 Recital foviepia- 


niacząnych*" 66 Chwlia muzyki udo- 


wej. 1800 „N a ludowa. 13.96 „Fra 
ciszek is JI audycja 4 cyklu: 
„Kompozyto: dnia", 14,30 Z dzisiej- 
szej prasy. 14, yka obiadowa. 15.03 


Posadanka sporto 
płyt. 
Gromadkl świetlicowej. 
ogólna. 16.00 Dziennik. 
swój kraj" 


ne melodi 


15,10 Muzyka 


z 


15,90 Koncert dla dzieci w wyk. 
106.50 Skrzynka 
„PÓŹ 


16,20 


lin. 17.45 yw strachy — pogas 
danka. 108,00 „Móvj Wystawa Ziem Odzy 
skanych'. 19,06 Koncert Krakowskie! 
| rk 7 10,45 „Jak zostałem pisi- 
rzem* n T. Łopalewskiego, 19,00 


rohaczem 


BBQ 


Ś 
smantypantk 

+ 19,45 
vx. Wielkiej 


Gd B. 
oniczny w 
stry Symfonicznej 
PR pod dyr. G. elberga, 20.58 Komu- 
nicat moteorolesiczny. 21.00 Dziennik. 
21,00 Skrzynka techniczna. 22,00 Muzyka 
taneczna. 22,45 Koncert życzeń. 22,68 
Omów. progr. lok. na jutro, 23,00 Ostat= 
nie wiadomości 23,10 Muzyka taneczna 
23,20 Program na jutro. 23,80 Zakończe- 
nie audycji 1 Hym 


symmi 


wojennych ilz inwalidy  pełnowartościowego 
cywilnych nie może być obojętny | człowieka pracy zasługuje na pod 
szerszemu ogółowi, Na terenie £Ło| kreślenie z dwu względów. Po 
inwalidów, | pierwsze dlatego, że pomoc finan- 
w Okręgowym Źw.|sowa państwa dla inwalidów w 
Inwalidów Wojennych. Ludźmi ty | trudnym okresie powojennym 


| 
| 


m CZY |gyanicy 


iący | 


Łatwiej będzie nadawać 


INowe urzędy pocztowe w różnych punktach 


|nokrótnie odbywać długie, wieloki- 


KURIER POPULARNY. 


U 


z; 


A 
U 


łatwych pracach, ale na odcinkach 
b. ważnych. WyszkSłeni inwalidzi 
okazali się nie tylko dobrymi pra 
cownikami, ale w wielu wypad-f 
kach stali się przodownikami pra-g 
cy, przekraczając znacznie wyznał 
czone normy. $ 


NIE MOŻE BYĆ PEŁNA A 
Te wyniki 


dosiateczna, Wyszkolenie zawo- 


1 


skłoniły władze doj 
organizacji dalszych kursów krótę 
koterminowych tego rodzaju. Weg 
wrześniu otwarte zostaną takief 
kursy w Katowicach (dla ociem-f 
niałych) i w innych ośrodkach 
miejskich. 

Z Łodzi na wspomniane wyżej 
kursy wyjedzie sporo inwalidów. 
Wiele inwalidów zgłosiło się tak 


Akcja ważna jest także dlatego, 


Zdaje on 
sprawę z tego, że tak jak 
macji o zapisach na kursy, wa 
runkach przebywania w inierna-i 
tach, udziela Okr. Zw. Inw. Wo-j 
jennych, 

Związek ten na terenie Łodzij 
stale pośredniczy w zatrudnianiu% 
inwalidów, pomaga przy uzyska-ś 
niu koncesji, lub przyjęciu do 
spółdzielni pracy. 

Poza tym związek prowadzi buš 
dowę gmachu pod burse dla inwaj 
lidów-akademików, lub dzieci in- 
walidów — uczniów. Gmach ten 
przy ul. Narutowicza 114 zostanie: 
wykończony na wiosnę 1949 r. 
Znajdzie w nim dach nad głowaj 
100 osób, W budynku tym mie- 
ścić się będą nadto biura związ-i 
kowe. 


kach po oswobodzeniu jest waż- 


Jeśli chodzi o kursy krótkoter- 
minowe, to dały już one doskona 
łe wyniki. Doświadczenie wykaza- 


* 


walidów do procesów produkcyj- 
nych w różnych dziedzinach prze 
mysłu. 

Na podstawie porozumienia 
Min. Pracy z Ministerstwem Prze 
mysłu, inwalidzi najciężej poszko 
dowani, 

INWALIDZI OCIEMNIALI 
zostali ostatnio zatrudnieni przy 


ja 
y 


At, 


zwiedzą Łódź 


Nadchodzącej środy, dnia 18 bm.| się 
przybędzie do Łodzi międzynarodo- 
wa wycieczka spółdzielców Albanii, 
Bułgarii, Czechosłowacji, Jugosła- 
wii, Rumunii, Węgier i Włoch. Wy* 
cieczka podejmowana będzie w Ło- 
dzi przez delegaturę łódzką Central 
nego Związku Spółdzielczego. 

Wycieczkę pbowitają na śzosie, na 
naszego województwa; 
przedstawiciele władz i spółdziel- 
czości,. Goście zagraniczni udadzą 


na zwiedzenie spółdz. Zw. Sa-B 
mopomocy Chłopskiej w Godziano- 
wie, zaś w samej Łodzi, do której Ę 
przybędą w godzinach obiadówych, 
zwiedzą Państwowe Zakłady Prze- 
mysłu Baweln. nr 1 (Scheibler), 
spółdzielczą wytwórnię pragitworów 


nym 


4 


ul, Piotrkowskiej 262, (a) 


kJ 


miasta? 


szenia liczby oddziałów poczty. Nie. | Rzecz jasna, że nawet przy takiej 
stety, na przeszkodzie temu stoi usta | liczbie urzędów obsługa pocztowa 
wiczny brak odpowiednich lokali; ludności będzie jeszcze szwańkowa.- 9 
zwłaszcza na krańcach i w dzielni- |ła, gdyż dziś na 25 tysięcy mieszkań 
cach gęsto zamieszkałych przez lud- | 
ność robotniczą. | 

Ludność tych dzielnic musi niejed- 


Władze pocztowe muszą dołożyćł 
starań, aby uzyskać dodatkowe loka*B 
le dla urzędów pocztotyych, 
lometrowe spacery, aby dotrzeć do 
najbliższego urzędu pocztowego i na 
dać tam list polecony czy przesyłkę, 
kupić znaczki, lub przeprowadzić roz 
mowę telefoniczną. Takie dzielnice, 
jak przyłączone do Wielkiej Łodzi, 
Cyganka, czy Kochanówek po dzień 


dla chłopców 


 |wylotu ul. Nowotki, przy zbiegu z ul. 


Powszechna Spółdzielnia Spożyw- 
ców w Łodzi prowadzi dia dzieci 
swoich członków oraz dzieci pracow- 
ników kolonie letnie w trzech miej- 
scowościach w obrębie województwa 
łódzkiego. 

W ośrodku lelniskowym „Ustro- 
nie* w Grotnikach na trzech turnu- 
sach przebywa w okresie letnim ra- 
zem około 750 dzieci w wieku od lat 
T do 14. W Kolumnie zaś i w Two- 
rzyjankąch w obecym sezonie korzy 
stało z kolonii razem około 400 chiop 
ców i dziewcząt. 

Do „Ustronia“ kierowane'są wylą- 
cznie dzieci członków PSS, do dwóch 
pozostałych miejscowości wysyła się 


dzisiejszy nie mają „własnej“ pocz. 
ty. 

*urzęd pocztowy w Łodzi, zdając 
sobie sprawę z konieczności zaradze 
nia tym brakom, znalazł przed kil. 
koma miesiącami wyjście z sytuacji, 
uruchamiając tzw, ruchome poczty w 
specjalnie do tego celu przystosowa= 
nych autobusach. Poczta na kołach 
na ogół zdała swój egzamin. Jest ona 
czynna w trzech punktach miasta, a 
mianowicie na terenie osiedla im. 
Montwiłła Mireckiego na Polesiu 
Konstantynowskimy, na Julianowie 
oraz przy zbiegu ulic Srebrzyńskiej 
i AL Unii na Zdrowiu. Autobusy, za. 
trzymujące się w tych punktach Co- 
dziennie na kilka godzin, oblegane 
są przez interesantów, załatwiają | 
cych swoje sprawy pocztowe, Prowi- 
zotycznie sprawę rozwiązano. 

Obecnie, jak nas informują, akcja 
obsługi pocztowej mieszkańców 
przedmieść ma być w dalszym ciągu 
rozszerzona. Projektowane jest © 
twarcie w ciągu przyszłego miesiąca 
dalszych kilku filii ruchomej poczty. 
Nowe te filie uruchomione będą u 


fi 


Uniwersyteckiej oraz przy zbiegu 
Pabianickiej i ul. Leszczowej. 

Oprócz tego otwarte bedą jeszcze 
w ciągu sierpnia r.b. stałe oddziały 
poczty w najdalej leżących dzielni- 
cach Wielkiej Łodzi, Filie pocztowe 
otrzymają Cyganka oraz Kochanó- 
wek, W ten sposób liczba urzędów 
pocztowych w naszym mieście wzro- 
śnie do 24, 


y 


— Czyżby mi groziło jakieś nie- 


SZCZĘŚCIE? m 


cić tzw, 


| Czego. 


j kwalifikacji, 


EOOD E R E 


Stare przysłowie mówi o tym, ż© 
nie nos dia tabakiery, a tabakiera 
dia nosz — trzeba, niestety, wielo- 
krotnie powtarzać, aby wkońcu ġo- 


nia i okólniki o odbiurokratyzowa” 
niu naszych urzędów i instytucji. 
Mamy stale do czynienią ze skarga 
mi i zażaleniami szarych netentów, 
którym przy załatwianiu różnych 
spraw zabiera się nicpotrzebnie wie= 
le czasu, gmatwając zamiast uproś. 
procedurę i formalności, 
zwiazane 2 rozstrzygnięciem najpro. 
stszych rzeczy. Niektórzy formaliści 
tak dalece przejmują się sprawowa- 
nym przez siebie stanowiskiem, że 


izapominają po co posadzono ich z% 
Wokienkamai biur i „stają na głowie”, 
gaby wymyśleć jeszcze jedną przy- 
fkrość dla nieszczęsnego obywatela. 
jA obywatel jest bezsilny, miota się 
jtylko ze wściekłości... 


z 


naszych czytelników Dno. 
stanowił ostatnio zmienić swoją po. 
sadę i przejść do pewnej instytucji 


państwowej. Przy załatwianiu spraw 


go stanowiska, zażądano odeń for- 
malnego skierowania z Urzędu Za- 
trudnienia, Udał się więc do tego us 
rzędu, gdzie — pierwszego dnia — 
stracił 4 godziny nie załatwiwszy ni 
Dopiero nazajutrz udało mu 
się jedynie zarejestrować w charaka 
terze „poszukującego pracy“, Zaraz 
po otrzymaniu rejestracji udał się 
do pokoju nr 14, celem otrzymania 
potrzebnego skierowania do pracy. 


„Pomimo, iż miał już na piśmie zgo- 


dę naczelnika instytucji, w której 
miał objąć posadę, odmówiono mu 
wydania skierowania, twierdząc, iź 


jrzekomo nie posiada dostatecznych 


Urzędnik „kazał* mu 


przyjść następnego dnia o 9 rano. 


5 Pomimo, że nie miał już nic do robo 
ty, nie chciał w tym. dniu załatwić 


półdzielcy z zagranicy 


petenta, 


Kiedy zainteresowany zjawił się 
nazajutrz w Urzędzie Zatrudnienia, 
urzędnik oświadczył mu, że stanowił- 
sko na które reflektował (i które 
miat zapewnione) jest już... zajęte. 


Nasz czytelnik pobiegł zrozpaczo» 
my do nowej instytucji i tu okazało 


się, że zarezerwowane dłań stanowi- 


sko wcałe nie było zajęte. I dopiero 


„na skutek osobistej interwencji swe 
Hgo owego naczełnika, po trzydnio- 
owocowych, halę targową na Zieło-H 
Rynku, Dom Towarowy PSSB 
przy ul, Piotrkoskiej 100, oraz re-i 
prezentacyjńą kawiarnię PSS przy% 


wym chodzenia i trudzie, nareszcie 
otrzymał potrzebne skierowanie, 


Cała gmatwanina, jak łatwo wy- 
waioskować, była tylko dziełem owa 


go urzędnika. Kapryśny biurokrata 


musiał przecież pokazać, że bez nic. 
go się nie obejdzie, że jest do czegoś 
potrzebny. Wcale nie przyszłomu do 


ssłowy, że inny człowiek, taki sam 


pracownik jak on, traci drogocenny 


jczas, że wiaściwie to całe skierowa- 
pnie do pracy misio być tylko drob- 
Hna formalnością, bo przecież zainte- 


resoówany pracę już sobie malazi, 4 
nawet uzyskał już na nią zgodę swe 


wego bezpośredniego przełożonego, 


Takie kaprysy — to stanowczo zja 
wisko szkodliwe. Trzeba je bezwzglę 
dnie wybić z głowy niektórych blue 


ców przypada zaledwie jeden urząd. Pow 


STG, 


Wzorowe kolonie PSS 


i dziewcząt 
dzieci pracownic” znajdujące się w 
stosunkowo złych warunkach mate* 
tialnych. 

Każdy członek PSS ma szanse wy- 
słania swojego dziecka na kolonie let 
nie, o ile jego stan materialny i wa- 
runki domowe zostaną określone 
przez dany Komitet Sklepowy za nie 
wystarczające dla potrzeb dziecka. 

Po zakwalifikowaniu danego dzie. 
c „zostaje ono zbadane przez lekas 
ræ, aby nie przywiozło ze sobą na 
kolonie choroby zakaźnej. 

Pobyt na koloniach jest zupełnie 
bezpłatny. Każde dziecko dostaje 
tam pościel, ręczniki i mydło, a na- 
wet ubranie w postaci spodenek i 
koszulki gimnastycznej. Pracownicy 
PSS płacą ża swoje dzieci niewielkie 
sumy. 


Dzieci we wszystkich trzech ośrod 


| |kach kolonijnych posiadają dobrą o- 
miekę 


wykwalifikowanych 
wąwców i opiekunek, 

Kolonie PSS pozostają pod opieką 
Wydziału Społeczne- Wychowawcze 
Ro Powszechnej Snółdzielni Spożyw:= 
ców w Łodzi. (O) 


wycho” 


Spóźnialąc się 


okratasz siehię 


swego towarzysza: 
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KURIER POPULARNY 


Z Miejskiego Muzeum Sztuki 
Bohater „Pasji życia” w Łodzi 


w ostatnim niedzielnym numerze 
naszego pisma E. C., w interesującej 
recenzji zwrócił uwagę na wydaną 
przez  „Wiedzę* powieść Irvinga 
Stone'a o wielkim malarzu holender 
skim van Goghu („Pasja życia”). 
Autor recenzji z prawdopodobną 
słusznością przepowiada, że "utwór 
ten na pewno zdobędzie sobie szero 
kie koła wdzięcznych czytelników". 
Istotnie, ogół nasz lubi zbeletryzo- 
wane biografie sławnych ludzi. Au- 
tor recenzji dalej powiada: „Można 
z tej książki dowiedzieć się wiele o 
współczesnym van Goghowi malar- 
stwie europejskim. Obrazy van 
Gogha znajdują się w wielkich mu 
zeach sztuki, Duży zbiór posiada ko 
lekcja Krośllera w Hadze, Życie je- 
go było pełne udręki. Sztuka jednak 
zwyciężyła”. 

Gdybym do uwag tych dodał, że 
większe skupienia obrazów van 
Gogha posiadają także muzea w 
Moskwie, w Monachium, Kolonii, a 
nawet w Essen, — że wielki artysta 
znużony życiem, umarł w zamro- 


czeniu umysłowym 29 lipca 1890 r.]|On to właśnie rozwinął z impresjo- 


w Auvers - sur - Oisse pod Pary- 
żem, nie byłoby to dla naszych czy 
telników jeszcze najistotniejsze. Na 
marginesie wymienionej recenzji 
dopisać jednak muszę szczegół dla 
czytelników łódzkich stokroć waż- 
niejszy. Oto mogą oni, dzięki na- 
szemu Miejskiemu Muzeum Sztuki 
obejrzeć dzieła van Gogha w ory- 
ginale! / 

Pisząc kilka tygodni temu o o- 
twarciu Muzeum, zaanonsowałem z 
entuzjazmem, że chlubą tego Mu- 
zeum jest jedyna w Polsce kolek- 
cja. międzynarodowej sztuki moder 
nistycznej. Składa się na nią wy- 
bór co najcelniejszych  kubistów, 
formistów, konstruktywistów, sur- 
realistów i neoplastyków, Ale bez- 
cennym ogniwem, wiążącym orga- 
nicznie tę modernę z popularnym 
już u nas impresjonizmem, jest ca- 
ła sala(!) eksponatów  ekspresjoni- 
stycznych, więc dzieł kierunku, któ 
rego ojcem i wodzem czołowym był 
Vincent van Gogh (wym. „choog'). 


Polskie sztuki teatralne 


odnoszą sukcesy 


W ramach współpracy kulturalnej 
polsko - czechosłowackiej teatry 
czechosłowackie wystawiły, względ- 
nie przygotowują wystawienie pol- 
skich utworów dramatycznych. 

W Teatrze Narodowym w Pradze 
grano z dużym powodzeniem „Obro- 
nę Ksantypy* L. H. Morstina, a na 
otwarcie nowego sezonu teatr ten 
przygotowuje „Balladynę* Słowac- 
kiego w nowym przekładzie wybit- 
nego poety Franciszka Halasa. 

„Balladyna* będzie wystawiona 
podczas wielkiego Zjazdu Słowiań- 
skiego dla uczczenia „Wiosny Lu- 
dów“, jako pierwszy utwór z cyklu 
sztuk Słowiańskich 


kolekturze Feliksa BACZYRA w 
wygrane w IV klaste 58 
wygranych: 


5 
Š us — 200.000 zł 
3 28089 — 20.000 zł 


w Czechosłowacji 


Ze sztuk nowego repertuaru Teatr 
Narodowy zakwalifikował do wysta- 
wienia „Odwety* L, Kruczkowskie- 
go i „Powrót syna marnotrawnego 
R. Brandstaetera. 

Teatr w Brnie wystawił w ub. se- 
zonie „Dwa tetry" Szaniawskiego. 
Sztuka ta odniosła również duży suk 
ces. 

W Teatrze Realistycznym w Pra- 
dze grano „Damy i Huzary* Fredry. 
Utwór ten wejdzie do repertuaru te- 
atru także w nowym sezonie. 

W przyszłym sezonie Teatr Środ- 
kowych Czech w Młodej Bolesławii 
wystawić ma sztukę A. Świrszczyń- 

na ulicy Długiej“ 


; $ skiej „Strzały ` sa 
IRENARERZWEGZOPOZEGONAONYDSNEGONREGZEROGKEERENE NEREZGAKEGOEAERUNKNNEKEN 
dak grzyby po deszczu padają w szczęśliwej X 


Zgierzu ul. Długa 2ł, tel, 100 = 
loterii oraz wiele innych = 
= 

se — 20.000 zł £ 
s 

4w — 20.000 zł = 
ua 

LL] 


TABELA WiGRARYGH 53 LOTERII 


7-my dzień ciągnienia 4-tej klasy 


Wygrane po 560.000 zł padły na Nrj 


435 495 982 8305 431 474 530 712 929: 


Nr 29996 44478 w Warszawie; 80826 408 470 777 10791 977 11019 12053 25% 


w. Poznaniu. 


Wygrana 300.000 zł padła na Nr 
79047 „w Częstochowie. 


Wygrane po 200.000 zł padły na 
Nr Nr 28043 w Zgierzu; 29065 w 
Warszawie; 29761 w Radomiu; 76236 
we Wrocławiu; 85270 w Krakowie, 


Wygrane po 100.000 zł padły na| 
Nr Nr 1257 1946 72968 19644 37857 | 
49749 64620 67521 79824. 


Wygrane po 50.000 zł padły na Nr 
Nr 5779 13911 14989 18716 20449 23225 
25705 33895 34652 48658 54471 56104 
58222 68651. 

Wygrane po 20,000 zł padły na 
Nr Nr 6341 12241 14416 18540 18670 
41155 41768 42027 58368 68768 78031 
83275 66823 89329. 


Wygrane po 10.000 zł padły na 
Nr Nr 147 1240 1320 1661 3348 3640 
4326 4560 4612 4829 5247 5943 6361 
9008 9625 10096 10828 10973 11636 
13036 15118 16227 16588 17495 17570; 
18336 18542 18735 18884 18969 19114 | 
19833 20282 22103 22616 22796 23115 
23598 25219 27789 20674 30250 30368 | 
30384 30401 51333 31608 32872 33182 
33501 33653 34596 34801 35179 35316 
35708 36879 37010 37202 37842 $924 
38623 38969 39825 39896 40329 41607 
41649 41876 42423 42554 44216 44358 
45382 46813 46895 47631 47716 48428 
48558 48993 49448 49639 49703 49845 
50295 50851 50932 53967 54162 55683 
55732 57870 57448 57533 57830 58955 
50253 59471 59776 59884 50951 60288 
80715 60732 60980 62889 62924 64960 
85245 67535 67861 67891 68568 69194 
69527 69934 70243 70427 71666 72181 
12814 73738 74180 77669 77677 78246 
79531 81500 81536 822066 82996 83516 
83827 84809 85415 85946 86112 86174 
86584 86605 87022 88287. 

Wygrane po 5.000 zł padły na Nr 
Nr 160 488 636 826 1082 756 2203 473 
3084 482 4445 854 5846 6120 237 7198 


380 13298 14019 385 440 641 15292 
438 904 16867 874 17241 376 171 954 
972 18813 20015 584 694 21179 236 
480 955 22168 605 24178 517 25954 
26430 823 27390 28064 29658 30195 
635 696 32507 806 854 33080 450 840 
34387 504 35465 694 742 36154 204 
542 711 37385 874 922 38296 668 39465 
470 658 668 860 40075 083 534 954 
41001 025 119 259 848 906 42707 43085 
544 710 44153 915 46391 47235 346 804 
851 48921 49382 471 531 550 872 50426 


| 51537 52187 428 889 53554 54090 105 


55255 361 487 567 575 825 56017 170 
853 57595 773 58024 031 567 787 987 
59191 979 60011 012 317 361 61977 
62076 798 63049 251 775 64753 65005 
282 427 1784 60116 322 454 478 569 782 
784 830 973 67077 125 185 401 932 
952 68924 69286 455 778 70104 287 
327 329 456 760 71146 769 72893 73042 
297 305 893 74307 463 501 873 524 
808 837 78071 701 928 79376 392 80932 
941 81017 053 727 770 781 812 935 
82088 446 999 83430 593 594 84336 
351 466 617 649 85047 180 211 241 478 
496 86168 485 88418 427 507 535 
187 885 89247 401. 


Dalszy ciąg wygranych po 4.000 zi 
z l-go dnia ciągnienia. 

32019 191 277 347 
55 411 33 584 96 629 69 83 764 87 841 
955 72 77 33044 75 212 19 72 340 85 
98 431 46 57 99 513 58 68 674 733 60 
813 15 55 935 34044 77 128 59 298 
416 18 35 49 577 89 630 709 43 64 85 
804 12 54 75 87 906 40 42 46 99 35187 
202 16 308 83 82 478 552 64 79 654 735 
77 803 982 36041 67 70 198 270 432 
80 503 07 17 19 36 70 76 743 80 869 
78 984 72 37001 06 110 28 59 276 92 
301 42 418 48 93 97 509 27 45 90 652 
80 83 728 77 820 45 54 80 96 98 951 
57 38629 41 64 165 279 357 406 36 
490 506 13 37 44 92 632 82 709 863 67 
72 980 35 39042 116 89 205 47 333 51 
65 89 422 79 82 89 532 45 607 18 71 
93 703 18 38 69 846 901 26. 


Dalszy ciąg wygranych po 4.000 zł podany będzie jutro 


nizmu — przez pełną siły stylizację 
formy i bardzo ornamentalne zużyt 
kowanie kolorytu, przy niesłychanie 
śmiałej technice, nowy sposób ma- 
lowania, który posunął sztukę ma- 
Jarską o wielki krok naprzód, stwa 
rzając w jej dziejach nową epokę, 
zwaną ekspresjonizmem. 

Galeria nasza posiada trzy próby 
sztuki van Gogha. Znajdziemy je w 
sali poświęconej ekspresjonistom. Są | 
to: znakomity w wyrazie i rewolu= 
cyjny w sposobie wykonania „Por- 
tret doktora Gachet“, następnie — 
w pełnym blasku południowego 
słońca skąpane „Cyprysy”., oraz nie 
mniej świetne w kolorze „Łodzie”. 

W prawdzie dwa pierwsze z tych | 
obrazów są reprodukcjami, ale są to 
reprodukcje pod każdym względem 
znakomite, „Łodzie* zaś są orygi- 
nałem. W każdym razie wszyscy 
łódzcy czytelnicy kniążki Irvinga 
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WIDZEWSKA FABRYKA — MASZYN WŁOÓKIONNICZYCH 
„WIF AMA: 


ŁÓDŹ, ul. ARMII CZERWONEJ Nr 89 


zatrudni: ; À À 
1. INŻYNIERA MECHANIKA lub INŻYNIERA kierownika 
wydziału inwestycji odbudowy > 
TECHNIKÓW MEOHANIKÓW 
KALKULATORÓW 
ELEKTROMONTERA 
SLUSARZY 
TOKARZY 
FORMIERZY 
ROBOTNIEÓW  niewykwalitikowanych, 

Zgłoszenia z podaniem, życiorysu i odpisem świadectw akta- 
dać do Wydziału Personalnego. 


PNANEWN 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA, ul. Daszyńskiego 84 


Od DZIŚ tylko 10 dni — codziennie o godz. 19.15 
JERZY LESZCZYŃSKI 
w komedij J. Korzeniowskiego 


PANNA MĘŻATK 


w wykonaniu artystów teatrów krakowskich 
Kasa czynna od 11 do 13 i od 15. Tal. 123-02. 


Stone'a powinni te obrazy zobaczyć KANORAUNOKUBZGERUCUDNOWODAZUNECONOSONENNENEASEMA 


koniecznie. Powiedzą im one więcej 
o sztuce van Gogha, niż dziesiątki 
stronic powieści „Pasja życia“, I co 
nie mniej waźne, to — że jeśli z 
książki Stone'a można dowiedzieć 
się sporo o współczesnym van Go- 
ghowi malarstwie europejskim, dzię 
ki naszemu Muzeum Sztuki zetknąć 
się możemy z sztuką tą bezpośred- 
nio, jest tam bowiem ona bogato i 
w bardzo cennych przykładach re- 
|iprezeniowana. 

Umówiliśmy się swego czasu, że 
o łódzkim Muzeum Sztuki będzie- 
my pisali jak najczęściej. Że bę- 
dziemy zwracali naszemu  ogólowi 
uwagę na nagromadzone tam skar- 
by. I oto nadarza się jedna z bardzo 
wdzięcznych i żywych po temu oka- 


zji. 
ST. WOYNA-GWIAŻDZIŃSKI 


W dniach 2—7 września rb. od- 
będzie się w Bydgoszczy, Toruniu 
i Fromborku doroczny Zjazd Zwiąż 
ku Muzeologów i Związku History- 
ków Sztuki i Kultury. 

Uroczystości zjazdowe zbiegają 
się z 25-leciem istnienia Muzeum 
im. Wyczółkowskiego w Bydgoszczy 
oraz otwarciem nowozarganizowa- 
nego Muzeum im. Mikołaja Koper- 
nika we Fromborku. 


p zz W A I z Z W O A 


OGŁOSZENIE. 

Dyrekcja Miejskich Zakładów Komuni- 
kacyjnych w Łodzi ogłaszą przetarg nie- 
ograniczony ma wykonanie z powierzo- 
nego materiału i dodatków 

2,000 sztuk czapek zimowych (narcia- 
rex) według ustalonego wzoru. 

Szczegółowe infórmacje otrzymać móż- 
na w Magazynie Miejskich Zakładów 
Komunikacyjnych w Łodzi, przy uL 
Tramwajowej 6, codziennie od godziny 8 
do 14. 

Oierty w zalakowanych kopertach bez 
żadnych znaków firmowych z napisem: 
„0ferta na wykonanie 2.000 sztuk czapek 
zimowych; należy składać do dnia 26 
sierpnia r.b. w Wydziale Zakupów MZK 
przy ul. Tramwajowej 6, gdzie w tymże 
dniu o godzinie 12 nastąpi kómisyjne | 
otwarcie ofert. 

Wadium przetargowe w wYysSzk== „ 
oferowanej sumy należy wpłacić do Ka- 
sy Miejskich Zakładów Komunikacyj- 
nych w Łodzi, przy ul. Tramwajowej 6, 
a kwit wpłaty dołączyć do oferty. - 

Dyrekcja Miejskich Zakładów Komu- 
nikacyjnych zastrzega sobie prawo wy- 
boru referenta. bez względu na cenę, po- 
wierzenia daw kilku oferentom, jak 
również unieważnienia przetargu bez 
podania powodów. 

Łódź, dnia 14 sierpnia 1948 roku, 

Miejskie Zakłady Komunikacyjne 
w Łodzi. 


WEZWANIE. 

Zarząd Nieruchomości Miejskich w Ło- 
dzi wzywa dzierżawców nieruchomości, 
aby w terminie do dmia 15 października 
1949 roku — zgodnie z zobowiązaniem, wy 
nikającym z par. t zawartej umowy 
dzierżawnej — przeprowadzili roboty kon 
serwacyjne 1 remontowe w dzierżawio- 
nych budynkach, 

Nadmienia się. że po upływie wyżej 
wymienionego terminu, od dnia 15.10, 
1948 roku, kontrolerzy Zarządu Nierucho- 
mości Miejskich będą sprawdzali stan 
nieruchomości, 

Niestosujący się do powyższego, zosta- 
ną pociągnięci do odpówiedzialności ze 
skutkami przewidzianymi w umowie, 

Łódź, dnia 16 sierpnia 1948 roku. 

Zarząd Nieruchomości Miejskich 
w 


LEEA TROPY Z EZ WO PA WC DEDED DOE ZO BOYZ DDZEW A, 

OGŁOSZENIA DROBNE 

m a Z ER 
Lekarze 


o NZ 
Dr med. SIENKO KSAWERY specjal. 
sta chorób skórnych, pęcherza, wene- 
rycznych przyjmuje, Kilińskiego 182, w 
godz. 13—14 i 16—18. Tel. 205-050. —282 


Zagubione dokumenty 


UNIEWAŻNIAM zagubioną książeczkę 
uhbezpieczalni Społecznej, na nazwisko 
Mularczyk Anna, Nowozarzewska 5. —820 
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POSZUKUJEMY WYKWALIFIKOWARYCH 


AKWIZYTORÓW 


Zgłaszać się: Centralne Biuro Ogłoszeń „WIIEDZA” ul. Piotr- 


kowska 70 L piętro. Pe 
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PAŃSTWOWE ZAKŁADY 
PRZEMYSŁU JEDWABNICZO - GALANTERYJNEGO Nr 8 
w ŁODZI 


zatrudnią natychmiast: 
INŻYNIERA RUCHU ELEKTRYKA z długołetnią praktyką 
, GLÓWNEGO KSIĘGOWEGO wykwaiifikowanego 
. STARSZEGO KSIĘGOWEGO 
POMOC KSIĘGOWYCH 
KALKULATORA 
RACHMISTRZA RACHUBY (tkałnl) 
, DRUKARZY NA JEDWABIĘ 
, MASZYNISTKI wykwalifikowane 
. MAJSTRA PRZĘDZALNI BAWEŁNY 
. TRACZY i TRACZRI na krosna jedwabne 
, UCZENNICE na tkalnię 3 przędzalnię, 
Podania wraz z życiorysem kierować do Wyda. Person. w Ło- 
dzi, Hipoteczna 7/9. 
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WOJEWÓDZKA KOMISJA CENNIKOWA 


podaje do wiadomości: 


że zgodnie z zarządzeniem Ministra Przemysłu i Handlu z dnia 
31. stycznia 1948 r. wszystkie PRACOWNIE KRA CZ 
zobowiązane wywiesić w widocznym miejscu w ramkach mapis; 


1. do Której kategorii należy pracownia; 
2. wysokość wynagrodzenia za poszczególne usługi. 


W związku z powyższym zarządzeniem aby pracownie kra- 
wieckie: 


a) wymjeniły na ich szyłdach kategorie, do której zostały za- 
liezone przez władze przemysłowie; 

b) wywiesiły stawki ustalonych przez komisję cennikową 

wynagrodzeń za wykonanie poszczególnych rodzajów odzie- 

ży: w pracowniach, postadających okna wystawowe — 

„w oknie, w pracowniach nie posiadających okien wysta- 


wowych — obok lustra, w którym klienci oceniają. wyk 
namie odzieży, i 


(Pr. 351) 


REDAGUJE ZESPÓŁ, 
RED. NACZ. — przyjmuje od godziny 1% do 13. 


SEKR. RED. — od godziny 10 do 11. 


WYDAWCA: Spółdzielnia Wydaw nicza „WIEDZAĄ”, 


NASZE TELEFONY: 
Centrala telefoniczna Redakcji | Administracji 136-91, 257-94 
tedaktor Naczelny DM y3 y ; 
Kolportażu 136-91, 257-586 
sekretarz Redakcji Dział Ogłoszeń 256-37, 222-2: 
Dyrektor 


Ekspedycja 
Administracyjny Rozdzielnia 


130-46 
144-18 


81-95 


iri 272-57 
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